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Mędrówia między życiem | smiercia 


Groźny bandyta sześć razy stawał przed 


sądem, który go 


skazywał bądź na karę Śmierci, bądź bezterminowe więzienie 
Ryś umilinął w końcu siryczisa 


y. Warszawa: 6 maja, 
Przed kilku laty w okolicach Wilna 
qrasowała groźna szajka bandycka, na 
czele której stał 60-letni Ryś. - Bandyci 
mieli na sumieniu kilkanaście mor- 
derstw | napadów rabunkowych. Wła- 
12a penek psit rid ścigały zbro- 

zy 1 wreszcie zdołały wszystki 
oR y zystkich 

Ryś wraz ze swym najbliższ 

imocnikiem Piotrem Śzalkowckih i 3 
stali skazani na karę śmierci przez por 
wieszenie, pozostali zaś członkowie ban 


miejscu, gdzie wieś ta łączy się ze wsią 


cyny powstał pożar w d 
gospodarzy, EE 
skutek 


e domostw, 
W całej wsi zapanowała straszną pa 
Wśród nieopisanej wrza 
przerażeni wieśniacy Peepi ME doży 
tek, Zaalarmowana straż ogniowa par: 
AE REA CEA AA 
w. Również z oc jechało 
pogotowie ratunkowe z Anoka zołorć 
wą, pod dowództwem komendanta Se- 
rednickiego na czele, który na miejscu 
objął całą akcję ratunkową. 
Gaszenie zgliszcz trwało do późnej 
nocy, Ogółem 
SPŁONĘŁO DOSZCZĘTNIE 13 DO- 
MÓW MIESZKALNYCH, 13 OBÓR, 9 
STODÓŁ I 5 SZOP. 
Straty sięgają 100.000 zł, Cały dobytek 
irwy o raj Z w całości urato 
h jednego gospodarza 
byli A anr AE i A 
NE 


JUTRO 


ukaże się drugi numer tygod- 
nika humorystyczno-satyry- 
cznego p. t. 


„GN 


Bena numeru 10 gr. 


No 
ej w lcego Sta 


narazie przy- | strawił stodołę, szopę i murowaną oficy |reg osób pobiera zasiłki na podstawie 


(„fałszywych zaświadczeń i legitymacii. 


dy Jermułajew i Dubinow otrzymali po 
15 lat, Całka zaś 10 lat c. więzienia, 

ąd apelacyjny zmienił wyrok pierw 
szej instancji, skazując Rysia na bezter- 
minowe więzienie, natomiast Szalków 
skiemu 


szenia 


, Obaj bandyci tym razem ostatecznie 
zostali skazani na bezterminowe więzie- 
nie. — 


w Czechosłowacji 50 halerzy; 

w Niemczech 7 fenigów, 

w Gdańsku 10 groszy gdańskich 
CRER Rana 


Saderewsśi przybę 
dzie do $ozmania 


ma otwarcie pomnika 
Milsona `` 
Poznań, 6 maja. 
Jak się dowiadujemy, magistrat poz= 
nański w związku z uroczystościami od 
słonięcia pomnika Wilsona zaprosił na 
tę uroczystość Ignacego Paderewskiego. 
Wczoraj nadeszła odpowiedź z Ame 
ryki, p. Paderewski zakomumikował, że 
przyjmuje zaproszenie, jednakże popro- 
sił o przełożenie terminu uroczystości z 
27 czerwca na 4 lipca, to jest na dzień 
święta narodowego Stanów Zjednoczo- 
nych, zaznaczając, że w tymi czasie ma- 
ją zamiar również przybyć do Poznania 
generał amerykański Pershing, oraz sze 
reg innych znanych osób z pośród mę- 
żów stanu Stanów Ziednoczonych, 


$mowdem 


ustepuie? 


Londyn, 6 maja, 
(Telegram własny) 

„Daily Telegraph“ donosi, że pod ko 
niec b, roku ustąpi z zajmowanego sta- 
nowiska angielski minister skarbu Snow 
d 


en. 

Snowden usunie się nawet całkowi- 
cie z życia politycznego, albowiem stan 
zdrowia jego pogorszył się znacznie, 


Afera oszukańcza w Sosnowcu 


Fumdusz Qezrobocia poniósł straty sięgające 


kitkudziesięciu 


Sosnowiec, 6 maja. 

Władze śledcze wykryły wczoraj 
wielką aferę w Funduszu Bezrobocia w 
Sosnowcu. Skarb państwa poniósł stra- 
ty sięgające kilkudziesięciu tysięcy zło- 


ch. 
Już od dłuższego czasu władze zwra 
cały uwagę na fakt że fundusz bezro- 
bocia w Sosnowcu zużywał coraz więk 


szych sum na wypłatę zasiłków bezro- 
 botnym. i 
1 Władze badając: przyczynę. wzrostu 


wypłat, stwierdziły wreszcie, że Sze- 


tysięcy złotych 


Przed paru dniami stwierdzono, że 
w Sosnowcu istnieje zakonspirowana ia 
bryczka, która wydaje za pewną opłatą 
fałszywe zaświadczenia wszystkich nie 
mal miejscowych zakładów przemy- 
słowych. 

Zaświadczenia te kupowali niektórzy 
robotnicy i na podstawie powyższych 
dokumentów otrzymywali zasiłki, Wła 
ścicieli fabryczki tej trzej bracia Chu- 
dzikowie: Stanisława; Feliksa i Karola 


„aresztowano. 


Afera prawdopodobnie zatoczy sze- 
rokie kręgi. 


Lekarz warszawski 


oskarżony o pobieranie lichwiarskich procentów 


Warszawa, 6 maja. 


Dr. Tadeusz Satius (Al. Jerozolimskie | I 


nr. 15) posiadał w powiecie błońskim 
dwie kolonje, które sprzedał małżońkom 
Szerom za 120.000 zł. Przy zawieraniu 
tranzakcji Szerowie wpłacili gotówką 
25.000 zł., 40.000 zł. zahipotekowano, a 
na resztę 55.000 zł. wydano weksle, za- 
bezpieczone na majątku „Okęcie“, 
Tranzakcji dokonano w roku 1929. 


Od zahipotekowanych sum i od weksli | 124.000, 
Nowilna hipotece wisi 40.000 zł. 


Safius pobrał 12 proc rocznie, 


nabywcy zamierzali kolonję rozparce- 
ować, Plan ten jednak nie udał się, a 
Szerowie nie mogąc w terminie weksli 
wykupić, prosili Safiusa o prolongatę. 
Doktór przystał na to, ale pod warun- 
kiem, że dojdą również weksle na pro- 
cent. Ten stan rzeczy ciągnie się już 
od roku i dziś przedstawia się tak, że 
Safiusowi „należy się* olbrzymia kwo- 
ta. Pobrał on weksle prolongacyjne na 
25,000 wziął gotówką, nadto 
W ten spo- 


"Tragiczna katastrofa samochodowa 


spotkała wycieczkę szkolna z fładomia.— Jedna 


uczenica poniosła 


| i Radomsko, 6 maja. 
Nauczyciel jednej ze szkół radom- 
skich zorganizował wczoraj wycieczkę 
uczenic do dóbr hr. Raczyńskiego — 
Złotego Potoka, Wynajęto w tym celu 
auto ciężarowe, należące do Leona Wa- 
lickiego. 
Na szosie między Przyrowem a“ Jano- 
wem samochód uległ katastrofie, 


i auto stoczyło się do rowu. 
j ° + . 


śmierć ma muiejscu 


Pod autem rozległy się jęki rannych. 
Okazało się że 5 uczenic zostało lekko 
rannych, natomiast 
jedna uczenica Helena Hoberman z Ra- 
domska, licząca 15 lat została zabita na 


miejscu. 
Na miejsce wypadku wyjechały władze 
śledcze z Częstochowy z sędzią śledczym 
Millerem i komendantem policji Herrem 
na czele. 


- Burza gradowa nad Poznaniem 


Ulice pod wodą —lfszkodzenie torów 


| Poznań, 6 maja. 


mywając chodnik i jezdnię.. Utwporzy- 


* "Wczoraj w * godzinach południowych |ła się wyrwa o głębokości kilku metrów 


nad Poznańićm przeszła wielka burza 


| gradowa, która wyrządziła ogromne |dla' ruchu kołowego: i pieszego. 


„ Marszałka Focha naprzeciw 
wejścia do Mali reprezentacyjnej targów 
międzynarodowych. woda deszczowa 
, zmyła: nasyp obok:teru kolejowego, pod 


Policja zamknęła 'cały odcinek ulicy 


również. została wodą hala reprezenta- 
cyjńa targów poznańskich, oraz. szereg 
kamienić w środmieściu, 

Straż ogniowa pracowała na miejscu 
do- późnej nocy. 


Zalana ; 


sób więc zrobiło się z 120.000 w ciągu 
pół roku, aż 189.000 zł. nie licząc róż- 
nych dodatków, wynoszących również 
kilkanaście tysięcy złotych. Ponieważ 
Szerowie nie mogli się zgodzić na taki 
wyzysk, wnieśli skargę do prokuratora, 
który pociągnął dr. Safiusa do odpowie- 
dzialności karnej za lichwę pieniężną, 

E | PW. AL OG GLPERÓ WRZ EENE 


S4Razanie 


fałszerzy 


bamnfimnotów polskicfi 
i dofaróro 


Białystok, 6 maja. 
Wczoraj zapadł wyrok w toczącym 
się od dwuch tygodni procesie 16 człon- 
ków bandy fałszerzy banknotów pol- 
skich i amerykańskich. 

Przywódcy szajki Jakób Iglic i Abram 
Basior zostali skazani po 12 lat cieżkie- 
go więzienia, Wincenty Hermanowski 
na 9 lat więzienia, 11 po 5 1 4 lata wię 
zięnia, pozostałych zaś umiewinniono. 


Srokurator 
Krylenko 


komisarz sprawiedliwości 


) Moskwa, 6 maja. 
(Telegram własny). 

Prokurator generalny ZSSR. Kry- 
lenko, który prowadził w ostatnich la- 
tach wielkie procesy polityczne, wystę 
pując jako oskarżyciel publiczńy, został 
obecnie mianowany komisarzem spra- 
wiedliwości sowietów. 

Kto będzie następcą jego na stano- 
wisko generalnego prokuratora, dotychm 
czas nie wiadomo. 
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Sowiecki monopol słowa 


wypuszcza w Świat papierowe strugi kłamstw i o- 


błudy.—Prasa sowiecka pod rozkazami kominternu| 


Propagandowy numer historji Z.S.5.R. 


Prasa w sowietach jest bodajże naj- 
potężniejszytm Środkiem zakrojonej na 
olbrzymią skalę propagandy, pod prze- 
możnym wpływem której znajdują się 
wszystkie bez wyjątku dziedziny życia 
obecnej Rosji. Jaskrawym przykładem, 
w jak szerokim zakresie posługują się 
władze sowieckie prasą w celach samo- 
reklamy i rozpowszechnieęnia idel so- 
wieckiej, może posłużyć dziennik sowiec 
ki, redagowany w języku francuskim, 
przeznaczony dla obywateli zachodniej 
Europy, 

Wspantały papier ! druk oraz impo- 
nujące ilustracje tego pisma mają prze- 
konać zachodniego czytelnika o pofędze 
i wysokim poziomie prasy sowieckiej. 
Bolszewicy wydają w celach propagan- 
dy zagranicznej dziermik pod tytułem: 
„Ustrój Z.S.S,R." Niedawno ukazał się 
specjalny mimer tego. pisma, poświęcony 
prasie w państwie sowieckiem. 

Treść tego specialnego mmeru jest 
niezwykle uboga i banalna; pelno tam 
znanych już utartych haseł bolszewic- 
kich, zaczerpniętych żywcem z atoryz- 
mów Lenina o prasie, której kardynal- 
nem i naczelnem zadaniem jest „walka, z 
kapitałjem', Na specjalną uwagę zasfu- 
gują jednak miezwykle ciekawe ilustra- 
cje, w które obfituje ten numer. Ilustra- 
cje te stanowią niezwykle cenny doku- 
ment historyczny z życia wielkiego na- 
rodu, skazanego wyłącznie na pokarm, 
dostarczony przez prasę sowiecką. 

Pismo to zawiera dane statystyczne, 
dotyczące nakładów największych orza 
nów oficjalnych prasy sowieckiej. Oczy- 
wiście, dane te nasuwają wiele wątpliwo 
ści co do ich wiarygodności, wobec cze- 
go należy przyjąć je z zastrzeżeniem. 

Według tej statystyki nakład „Praw- 
dy“ wynosi 1,022.000 egzemplarzy, „Iz- 
wiestia' mają 1.050.000 czytelników, a 
„Gazeta Chłopska” 2 i pół miljona, W 
roku 1930 ogólny naklad wszystkich 
pism sowieckich miał rzekomo wynosić 
23 miljony egzemplarzy. 

Dla polityki sowieckiej, uprawianej w 
dziedzinie prasy, niezmiernie charakte- 
rystyczne są ilustracje tego propagando 
wego numeru, które są wymownym wy* 
razem monopolu myśli i stowa, wszech= 
władnie opanowanego przez rząd sowie 
ki. Zmobilizowane oddziały robotników 
fabrycznych wytwarzają w ogromnych 
ilościach papier dla prasy sowieckiej. 
Obracają się olbrzymie koła maszyny, 
Mustracja przedstawia jakieś warsztaty, 
transmisje, przeróżne maszyny, dziesiąt- 
ki i setki robotników. 

Białe olbrzymie rulony papieru prze- 
suwają się po wilgotnych metalowych 
walcach, W ten sposób zostaje zakoń- 
czona pierwsza mprzygotowawcza faza 
produkcji „urzędowej myśli i słowa”. 

Inne Ilustracje przedstawiają drukar- 
ale „Izwestij”. Wielka sala linotypów. 
Przed obiektywem aparatu zaimprowi 
zowano Odpowiedni obraz, mnóstwo ro- 
CEES TE EAN T DASZ 


Górka zamordovata matkę 


Straszna zbrodnid umysłowo 
chorej 


Berlin wstrząśnięty jest potworną 
zbrodnią, REA kilkunastolet. 
nia Charlotta Liebig, dziewczyna, jak 
się okazało, umysłowo chora. 

ió-letnia Charlotta w napadzie sza- 
ło chwyciła siekierę i odrąbała w czasie 
snu glow matce. 

Po dokonaniu tego potwornego czy- 
ny poczęła w best sposób znęcać 
się nad zwłokami, poczem dopiero, ocie 
kając jeszcze krwią wyszła na ulicę. Tu 
taj zaczepił ją jakiś policjant. Widząc 
krew na sukni y, bełkoczącej 
pod nosem niezrozumiałe słowa, polic- 
jant udał się z nią do domu i tutaj dopie 
ro na 
matki, 


botników w niezwykłem skupieniu odda- 
je się gorliwej pracy, Nad maszynkami 
widnieje wielki plakat: „praktyka rewo- 
lucyjna jest nie do pomyślenia bez rewo- 
lucyjnej teorji*, 

Inne ilustracje ukazują znów matry- 
ce „Prawdy“ i „lzwestij”. Rotacyjna ma 
szyna wyrzuca tysiące arkuszy „Kom- 
somolskiej Prawdy“. Płynie wielkim 
papierowym strumieniem klamstwo sO- 
wieckie. Paczki wydrukowanej gazety 
zostają naładowane na samochody cię- 
żarowe. Numer sówieckiego pisma jest 
gotowy. 

Pociągi przewożą pocztę. Eskadra. 
aeroplanów, naładowaną gazetą, szybuje 
w powietrzu, Karawany wielbłądów ugi- 
nają się pod ciężarem wielkich bel, za- 
wierających elaboraty redakcyj sowiec- 
kich, Celem rozpowszechnienia dzienni- 
ków posługują się wozami, ciązgnionemi 
przez psy. jelenie... W tundrze, stepach, 
dziewiczych lasach, górach... 

Widzimy czytelników prasy sowieęc- 
kiej. Czytają ją skwapliwie robotnicy: 
przy swych warsztatach, szczęśliwi wieś 


niacy w polu, jakaś piękność kirgiska. | 


Jednem słowem, 
zmierzona Rosja skazana została na czy 
tanie sowieckiej gazety. 

Pisma dla czuwaszów, jakutów, ży- 


ranów, mordwy. Sowiecka prasa w ję: 
zyku niemieckim, węgierskim, asyryj- 
skim.. Numer ten zdobi cytat Lenina, 
przetłomaczony na język francuski: 
„Prasa jest to najpotężniejsza i najbar- 
dziej wyralinowana broń naszej partii”. 

W moskiewskim parku „kultury i wy 
poczynku* młodzi zwolennicy kultu na- 
gości w stroju adamowym czytają 
„Prawdę”. Czerwonogwardzista czyta 
„Prawdę” w czasie manewrów. 

W propagandowym numerze znajdu- 
jemy również ilustracje sowieckiego or- 
ganu radjowego. Stalowa wieża radja 
kominternu roznosi po całym Świecie 
propagandę komunistyczną. O!brzymie 
maszyny, akumulatory i dźwigi. Z pió- 
rem w ręku, z papierosem w zębach sie- 
dzi przy aparacie radjowym jakiś dzien- 
nikarz prowincionalny, 

— Hallo! Hallo! Tu mówi Moskwa. 
Stacja Kominternu... 

I znów rozlegają się te same frazesy, 
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„Ka Argentina“ 


Tancerka światowej sławy „La Argentl- 
na”, przybyła na szereg gościnnych Wy- 
stępów do Europy. Reprodukujemy po- 
wyżej sylwetkę tyszową tancerki, pióra 
znakomitego karykaturzysty Teka. 


Profesor zaginął 


w pustymi syryjskiej 
W kołach żydowskich wielki niepo- 


hasła i wezwania, będące ewangelją u- kój wywołuje los profesora zoołosii na 


strołu sowieckiego. 


uniwersytecie w Jerozolimie, doktora 


Sowiecki monopol słowa, realizowa- |Aroni, który przed jakimś czasem wy- 


py i radjo — stanowi niesłychaną nie- 


ny przy pomocy ostatnich zdobyczy na- | ruszył wraz z żoną w pustynie syryjską 
cała olbrzymia nie- |woczesnej techniki — drukarnie, linoty- |w celu odbycia ekspedycji naukowej. 


Dr. Aroni zamierzał przeciąć pusty 


znającą w historji przykładu maszynę, |nię od Damaszku do Masułu poprzez 


ao: kłamstwo i obłudę. 


Sprzeda się za 15 fysięcy dolaró 


Niezwvyyłicłea oferia mmeæalžensk a 
miodej armer isamic 


to-letnia miss Anny Fallów z Chica- 
go postanowiła, jak zresztą cały szereg 


innych panienek w jej wieku — wyjść. 


zamąż za kogokolwiek, któryby  zgc- 


| złosić licytacię swojej osoby 1 w tym wywołuje silny 


| 


„celu zamieściła w miejscowych pismach 
odpowiednie ogłoszenia. 


Proponuje ona w tych ogłoszeniach 


Palmirę i Bagdad. 

Minął już iedrak caly miesąc od 
chwili, kiedy dr. Aron: wysłał ostatną 
wiadomości w ciągu tak długiego czasn 
kołach fachowych za doskonałeg» zjaw 
cę pustyni syryjskiej, w'ęz istnieje na- 
dzieja, że nie zeginął. 

Z drugiej jednak strony zupełny brak 
wiadomości w cigu tak dłuw'ego czasu 
niepokój. Niedawno 
przybył do Jer>zolimv angielski zoolog, 
dr, Jurden, który w pustyni spotkał się 


"z doktorem Aróni i Spędził z nim kilka 


dził się zapłacić za ten zaszczyt 15.000 temu, Kto zapłaci jej zgóry 15.000 do-| dni, poczem zóstawił go w pustyni. 
Rodzina rezolutnej Anny jest w wiel larów — swoje przepiękne błękitne ó-|' Władźe palestyńskie zwróciły się do 

kiej nędzy, a nadomiar złego matka jej czy, swoją smukłą I gibką postać, swój władz w Syrii t Iraku z prośbą © zər- 

jest ciężko chora i życie jej zależy od niefałszowany wdzięk i łagodny, ustęp gamizowanie wspólnych poszuk'wiń za- 


skomplikowanej operacji, która musi 
pochłonąć dużo pieniędzy. 


Młoda dziewczyna nie posiadaląca 


nic, prócz swojej urody postanowiła o-i 
| W TCA] ar a Ra wiwa T 


liwy charakter. 

i Ze swojej strony nie żąda ona 
swego przyszłego wiele: 
i.. wzrostu 175 centymetrów. 


|gintonego profesora. Poszukiwania bę- 
od dą się odbywały przy pomocy aeropia- 
zamożności, ! nów. > 


New York zginie w 2200 roku 


W roku 2500 iudzie nie kędą rozumieli słów „podróż”, „wieniądze” I „kolej” 
Sensacyjna wizja jasnowidza Hanussena 


Przed kilkunastu tygodniami głośną 
była w Europie sprawa sądowa: wyto- 
czona słynnemu Hanussenowi. który 
wsławił się zdolnościami jasnowidzenia 
i z tego powodu oskarżony został o oszt 
stwo. Najbardziej sensacyjnem było ied- 
nak zakończenie procesu. Hanussen z0* 
stał uniewinniony, zaś sąd w motywach 
swego wyroku stwierdził, że nie znalazł 
dostatecznych dowodów winy. albo- 
wiem Hanussen zademonstrował przed 
sądem kilka seansów. które wprawiły 
wszystkich w zdumienie. 

Do Fanussena ze wszystkich stron 
świata zaczęły napływać listy i zaczęli 
przyjeżdżać interesanci. Hanussen jed- 
nak zamknął się w czterech ścianach 
swego gabinetu, nie przyjmując nikogo 
ma wszystkie pytania odpowiadając, że 
nie chce się więcej popisywać swefmi 
zdólnościami, wobec oskarżenia, jakie 
mu wytoczono. s 

I dopiero przed kilku dniami, w Ber- 
linie, odbyła się u Hanussena konferen- 
cja prasowa: na którą zostali zaproszeni 
przedstawiciele wszystkich pism nie- 
mieckich i zagranicznych w stolicy Nie- 
miec. Hanussen postanowił bowiem dać 
wszystkim możność przekonania się: ja- 
kiemi nadzwyczajnemi zdolnościami jest 


się na zmasakrowane zwłołi obdarzony i że słowa jego nie są misty- 


fikacją, obliczoną na tumanienie łatwo” 


Umysłowo chorą matkobójczynie zam | wiernych. 


tmięto w szpitalu dla obłąkanych. 


ltowaną. kopertę, w której 


Dziennikarze wręczyli mu zapieczę- 


znajdowało 


się zada” >: W pokoju przyćmiono świa- 
tło. Tre. . zadania. której Hanussen nie 
znał brziniała następująco: 

— Proszę opisać przygotowania do 
swej podróży do New Yorku oraz Samą 
podróż w roku 2500“. 

Hanussen stopniowo począł zapadać 
w trans hypnotyczny. Obecni na konfe- 
rencji lekarze stwierdzili, że jest to fak 
tycznie sen hypnotyczny. 

Wówczas jeden z dziennikarzy prze- 
czytał zadanie. f 

— Pocóż ja mam jechać do New 
Yorku? — pyta z trudem Fianussen, 

— Pan ma przecież paszport. 

— Jaki paszport? Co to znaczy pa- 
szport? 

— A więc ma pan bezpłatny bilet. Za 
nic pan nie będzie płacił, niech pan tyl- 
ko jedzie. 

— (o znaczy płacić? 

— Nie rozumie pan? 

— Ja nie wiem co znaczy płacić. 

— Jak wygląda New York? 

— New York? Cóż to jest? 

— New York, miasto po tamtej stro- 
nie oceanu. 


ie 
-— Ach New York, to miasto, które 
| przerwany. Czy Hanussen istotnie wte 


w roku 220... Tak, ale to już nie jest mia 


do miasta, którego niema. Nie pamiętam 
dokładniee ale w książkach opisują 
gdzieś. że to była straszna katastrofa. 

— Jak to się stało? 

— Nie pamiętam treści książki. To 
było 300 łat temu, 

— A co to jest Frisco? W jakim kra- 
ju leży? 

— Stolica Stanów Zjednoczonych 
świata. 

— Ale w jakim kraju? 

— Nie rozumiem. Przecież mówię, 
że stolica Świata. 

— A jak się tam jedzie? 

— Strzela Się... 

— Jakto? w jaki sposób? 

— Przecież to wie każdy... 

— Ale my nie wiemy. 

— To jest taka kula żelazna. Wcho- 
dzi się do środka. I Strzela się. Poczta, 
ludzie, wszyscy tak przenoszą się z miej 
sca na miejsce. 

— A gdzie pan mieszka? 

— W Berlinie. 

— A Berlin leży w Niemczech, 

— Niemczech? Nie rozumiem co to 


Na tem trans hypnotyczny został 


sto. Przypominam sobie. było niegdyś j dział to, co dziać się będzie w roku 
miasto New York. Nie pamiętam daty.| 2500? Jest to tak śmiała wizia, że mimo 


Ale w roku 2200 zatonęło w morzu. Jak- 
że ja mogę tam pojechać? Mogę poie- 
chać do Frisco, stolicy Stanów Zjedno- 


wszelkich prawdopodobieństw i możli- 
wości, uwierzyć w nią trudno. 


czonych świata. Ale jakże mogę jechaćł 
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Myprzedaie sezonowe we wsystkich sklepach 


będą się odbywały pod stałą kontrolą. — Kupujący będą 
mieli gwarancję, że właściciele sklepów rzeczywiście 


W ostatnich latach we wszystkich, 


większych miastach polskich znaczna izb 
ilość sklepów koniekcyjnych. galante- | był 


ryjnych itp. co pewien czas ogłasza wy 
przedaże uwentarzowe, likwidacyjne, 
czy sezoniwe, 


Firmy te zawiądamiają kupujących, 
że znacznie obniżyły ceny na wszystkie 
artykuły, zarówno starsze, już niemod- 
ne, jak i najświęższe. í 


Zasadniczo wyprzedaże sezonowe 
były już wszędzie doskonale znane 
przed wojną | cieszyły się dużemi zain- 
teresowaniem. Sfery pracujące, niniej 
zasobne w gotówkę, m jedyną 
wprost okazię tańszego kupna wszel- 
kich towarów 4 uz swej gar- 
deroby. 

W większych miastach polskich 
przed wojną wszelkie wyprzedaże ścią 
gały do dużych magazynów takie tłu- 
my publiczności, że nieraz właściciele 
firmy musłefi zwracać słę do policji, by 
czuwała nad utrzymańem porządku. 


W latach powojennych wyprzedaże 
straciły swą popularność. 


_ Stało się to z winy niektórych skle- 
pów, stosujących nieuczciwe metody ku 
pieckie, Sklepy te informowały publicz 
ność o znanych zniżkach cen wszel- 
kich artykułów wskutek rzekomej likwi 
- dacji, czy innego jakiegoś powodu, pod 
czas gdy w rzeczywistości zupełnie nie 
zmieniały cennika. 


Sprzedawały jedynie po tańszych 
cenach towary gorszego gatunku, 
żądając zresztą za nie ani grosza mniej, 
o sklepy: niestosujące podobnych 
metod. 


++ Publiczność dość szybko poznała się 

na tych sztuczkach. Gdy przekonała się, 
że niektóre sklepy przy. wyprzedażach 
stosują fikcyjne zniżki cen, poczęła wo- 
góle omijać tego rodzaju okazje taniego 
kupna, uważając za b 
odwiedzanie , które nie wysuwają 
żadnych, atrakcyjnych haseł. 


W ten sposób poczęły również tra- 


cić klijentelę wszystkie uczciwe firmy: ;chalina Filipowiczówna, której nikt 


nie | 


ej wskazane tyka Jedrzejczakówną i z tej okazji 


stosują zniżki cen 


darcze, które działają w porozumieniu z 
ami przemysłowo - handlowemi od- 
y obecnie szereg konferencyj, po- 
święconych bolączkom wyprzedażowym 

Na konferencjach tych stwierdzono, 
że obecne przepisy, regulujące sprawę 
wyprzedaży, bynajmniej nie są wystar- 
czające i z tej racji otwierają pole do 
nadużyć. 

Ustalono więc, że w najbliższym cza 
sie winny być wprowadzone stałe zasa- 
dy uzyskania zezwoleń na wyprzedaże 
| posezonowe, inwentarzowe, czy likwi- 
dacyjne. 

Pozatem każda inna forma wyprze- 


daży, dająca publiczności możność kup- 


na wszelkich artykułów po cenie okazyj 
nej, winna być podporządkowana spec- 
jalnym przepisom o meldowaniu. Mel- 
dunki te oraz. zezwolenia na wyprzeda- 
że będą należały do kompetencji i zb 
przemysłowo-handłowych, które będą 


stale czuwaly nad calą tą dziedziną han |1? 


dlu i chroniły publiczność od nadużyć. 


Gdy powyższe przepisy wejdą w ży || 


cie, wyprzedaże w sklepach naszych 


zyskają utraconą popularność, co nie- |f: 


wątpliwie przyniesie dużą korzyść za- 
równo właścicielom firm, lak t kupują- 
cym. 

ERNA 


EVO ES EEE E E 
TAAA 
Iž 


Str 3 


zi 


KTO SZUKA 
SUBLOKATORA 


winien podać o tem 
drobne ogłoszenie do 
„Republiki“. 


inii Ras ze siie dh RA 
od wielu lat jakgdyby centralnym - 
podaży i popytu pojedyńczych 

pokoi i mieszkań w Łodzi. Zą drobną | 
J sumę każdy może zamieścić u mas 
drobne ogłoszenie o tem, że poszuku- 
je pokoju lub też sublokatora, przy= 
SA czem każdy inserent ma gwarancję, 
Że ogłoszenie jego przeczytane będzie 
przez wiele tysięcy ludzi, a z pośród 
nich znajdzie z pewnościa reflektanta. 
Nasze drobne ogłoszenia działają sku- 
teczniej i taniej, aniżeli wszyscy- po- 
j średnicy mieszkaniowi. 

Sprobujcie po wszystkich nieuda-.. 
rych doświadczeniach ogłosić się w 
„Republice', a osiągniecie swój cel. 


ZI 
ZI 
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Jeszcze jeden monarcha abdykował! 


„Król* cygański Bazyli Kwiek zrzekł się praw 
do „tronu“ i został republikaninem 


Losami „dynastji“ zajął się chwilowo prokurator warszawski 


Warszawa, 6 maja. 


W obozie cygańskim na Pelcowiźnie 


zawrzało. Ultra-konserwatyści, przywią 
zani od wieków do korony mają nagle 
zostać republikanami, Tak bowiem po- 
stanowił „król* Bazyli Kwiek, rezydu- 
jący ze swym obozem przy ul. Marji Ka- 
zimiery, z następujących powodów. 
Wielki kanclerz królewski i pierw- 
szy rejestrator Rudolf Kwiek złożył w 


tych dniach w starostwie oświadczenie, 
że przybyli do Warszawy, a mający swe 
namioty przy ul. Pradzyńskiej „baron“ 
Pawek Kwiek, Jorga Kwiek i jego żona 
Jordana nie są prawymi dziećmi Polski. 
Podszywają się oni i legitymują polski- 
mi dowodami osobistemi, które wydał 
„Prześwietny magistrat królewskiego 
wolnego miasta Białej" — jak opiewają 
pieczęcie urzędowe na paszportach — 
[eean] 


Nieoczekiwany finał uroczystości zaręczynowej 


Kilku gości wuyurzucono za drzwi 
i dośticliwie poiurbowanoe 
Ksawery Bugard zaręczył się z Hen- | stronie narzeczonej i zagroził Filipowi- 


urzą |czównie, że ją przemocą usunie, jeśl | 


dził w swem mieszkaniu przyjęcie dla |nie wyjdzie dobrowolnie, 


i grona znajomych. 


Wśród gości znalazła się ew A 
n 


które przy ogłaszaniu wyprzedaży istot zapraszał, Bugard swego czasu 


nie zniżały ceny. Publiczność przestała 
bowiem zwracać uwagę na wszelkie za 


jnią zaręczony, lecz gdy poznał Jędrzej- 
„czakównę, zwrócił w jej stronę swe za- 


powiedzi okazji sezonowych, uważając pały miłosne. 


zupełnie niesłusznie. że żadna niema 
realnego znaczenia, Ucierpiały na 
obie strony. 

Właściciele sklepów, poczęli tracić 
możność sprzedaży masowej, zalegają- 
cych ich składy artykułów zaś szer- 


Goście podzielili się na dwie partje. 
większość z pośród nich poparła narze- 
czonych, dwaj zaś Kolasiński i Mrowiak 
Filipowiczówna. 

Rozpoczęła się bójka. 

Zwyciężyła partja Burgarda. 

Filipowiczówna, Kolasiński i Mrowiak 
zostali dotkliwie poturbowami i wyrzuce- 


Filipowiczówna sprawiła mu swym |ni za drzwi. Wezwano do nich pogoto- 


tem | przyjściem niemiłą niespodziankę. 


wie, które udzieliło im pomocy lekar- 


Młodzieniec obawłał się skandalu, skiej. 


więc starał się traktować nieproszonego 


gościa jaknajgrzeczniej I poprosił jedne- | ich znajomi stanęli przed sądem. 


Sza publiczność, jedyną ukazję nabycia 2? ze swych przyjaciół, Michała Obroń- 


tańszych materiałów. 


skiego, by miał dziewczynę na oku. 
Filipowiczówna zachowywała się po- 


Sanacja stosunków, jakie zapanowa- | czątkowo zupełnie poprawnie. 


ły w tej dziedzinie, 
dziej konieczną, 


stała się jalknajbar- 


Prowadziła rozmowę z Obrońskim t 
zajadała smakowite zakąski, nie szczę- 


Dobrze więc uczyniły sfery gospo-|dząc sobie również trunków alkoholo- 


darcze, iż wreszcie zajęły silę tą sprawą 
Jak się dowiadujemy, organizacje gospo 


— 


Uśmiech fortuny! 


„dolarówki* padła główna wygrana w 
sumie dol. 12.000 na Nr. 632935. Posta- 
daczką tego numeru okazała się obywa 


wych. 
Okoto północy jeden z wia wzniósł 
toast za zdrowie Jędrzejczakówny. 


Filipowiczówna nagle podniosła się z|Gd 


krzesła i uderzyła pięścia w stół, 


Burgard, Jędrzejczakówna oraz aze 
t= 

gard został skazany na 2 tygodnie, Jęd- 

rzejczakówna na tydzień aresztu, a po- 

zostali uniewinnieni, 

MERIN 


że jednak dokumenty te są fałszywe, 
zaś Paweł Kwiek nosi nazwisko Alek- 
sander Minesko, a Jorga Kwiek — Kry 
ste Minesko i że są obywatelami grec- 
kimi. Z tego powodu zanosi on protest 
przeciwko osiedlaniu się obcych elemen 
tów na jego terenie i prosi wysoką wła 
dzę o wysiedlenie ich z granic Rzplitej. 


Równocześnie wielki kanclerz zło- 
żył staroście odręczne pismo „króla” Ba 
zylego, w którem ten oznajmia, że prag 
nąc zagwarantować  jaknajwięcej swo- 
bód i praw obywatelskich swym podda- 
nym, oraz z uwagi na to, że monarchje 
są dziś ni arne, z za- 
ego stanowiska królewskiego i 
od dnia zgłoszenia tego manifestu bę- 


dzie mianować się tylko wójtem. === 


Starostwo przyjęło do wiadomości 
manifest b, „króla“ Kwieka nie chcąc 
mu pod tym względem czynić trudno- 
ści, co się zaś tyczy Pawła, Jorgi i Jor- 
dany Kwieków — postanowiono spra- 
wę tę zbadać dokładnie. Ustalono, że 
są oni zwolennikami przeciwnika króla 
Bazylego, samozwańczego króla Micha- 
ła, który dwór swój utrzymuje w Sos- 
nowcu, Poweł Kwiek ma dowód oso- 
bisty z pieczęcią „Prześwietneśo magi- 
stratu królewskiego wolnego miasta Bia 
lej", a towarzysze jego mają dowody 
wystawione przez policję poznańską. 

Ponieważ spór ma podłoże osobiste, 
sprawa ta jest bardzo zawikłana. Za- 
jął się nią prokurator, który rozpatru- 
je, kogo należy wsadzić do ula, 


fhuewama licytacja posaśowa 


. Brat porzuconej narzeczonej rozprawił się . 
x płochym amantem yi 


szedł do wniosku, że powinien się ożenić 


— Nie pozowię pić za zdrowie tei zwrócił się do jednego z łódzkich swa- 
; dziewczyny! — zawołała.— Jestem pew tów, oświadczając mm, że reflektuje na 
W dniu 1 maja r. b. w 2 ciągnieniu |na, że Bugard jeszcze się opamięta i nie zamożniejszą niewiastę i nie będzie zwra 


jożeni się z nią! 


cał żadnej uwagi ani na przeszłość swej 


Jędrzejczakówna nie pozwoliła rywal przyszłej żony, ani na jej urodę. 


'ce dalej mówić. Odepchnęła ją od stołu 


Swat przedstawił go pannie Bajli Z., 


telka naszego miasta. córka p. B. B. i zażądała od niej, by natychmiast wy- | liczątej już przeszło czterdzieści wiosen, 


Dołarówkę tę nabyła w naszej firmie, 
Kantorze Wymiany i Loterjj „Samuel 
Weinberg“ (ul. Piotrkowska 58). 

Weinberg" Piotrkowska 58 cieszy się 
nadzwyczajnem szczęściem gdyż kilka 


larów: pół roku temu w I ciągnieniu 3. 


proc. pożyczki budowlanej padła tam 
wygrana 250.000 złotych. 

' Również w kolekturze tej firmy pa- 
dły ostatnio większe wygrane. Jednem 


szła z mieszkania. 


— Ja stąd nle wyłdę! — krzyknęła 


o mocno niepięknej puwierzchawnośc.. 
Pan Chaim był nią zachwycony, po- 


jej w odpowiedzi Filipowiczówna. — | nieważ miała posag w wysokości 2000 
Warto zaznaczyć, że firma „Samuel Mam większe prawo do Burgarda, niż | złotych. 


ty! 


|| Po dwuch tygodziach odbyły się za 


W tym momencie zabrał głos Sam | ręczyny, przed którymi panna Bajia 
lat temu padła tam wygrana 40.000 do- Burgart, który stanął oczywiście po|wręczyła narzeczonemu całą sumę. 


Zaczadzenie 


W lokalu firmy Nestler i Fernbach j 
1 ulegl zacza- 


„Partja” jednak rozchwiała stę. 

W międzyczasie p. Chalm zawarł zna 
jomość z niejaka Rojzą T., która miała 
pszeszło 3000 złotych. 


otwarcie swą sytuację. 


P. Chaim S. nie wierzy! w miłość, |brze, ja się zgadzam. Przy zaręczynach, 
y miał już czterdziestkę i wreszcie do|wpłacę panu całą sumę. Musi pan jed- 


nak przedtem zerwać z tamtą! 

P. Chaim będąc uczciwym w swych 
tranzakciach matrymonialnych, udał 
się do swej pierwszej narzeczonej, zwró 
ci! jej 2 tysiące złotych i powiedział, że 
z nią zrywa. 

— Spodziewałam się tego — odparła 
mu. — Słyszałam już, że Roiza ma więk 
szy posag. Czy tobie się zdaje, że gdy 
mi zwracasz pieniądze, to już jest wszy- 
stko w porządku. Nie będę ci robiła żad- 
sią wyrzutów, mój brat z tobą pomó- 
wi! 

P. Chaim nie przywiązywał żadnej 
wagi do tej groźby. 

Był przekonany, że potrafi pam. Z, 
wszystko wytłumaczyć i nie ucierpi. ant 
cleleśnie ani moralnie na tem spotkaniu. 

Pan S. okazał się jednak groźnym 
przeciwnikiem. 


Przedstawił on tej damie dei * 
r r egoż dnia jeszcze złożył wizytę nie 
dzeniu robotnik Micha gdański, za. | — Jestem już wprawdzie zaręczony, ' doszłemu szwawrowi | tak fotkiiwje go 
|mieszkały przy ulicy Kielma 22. Pogoto- — oświadczył jej — ale pani ma więcej poturbował, że do p. Chaima musiano 
firmy są S. Weinberg wie, po udzieleniu pierwszej pomocy, w pieniędzy. więc chce się z panią ożenić. | wezwać pogotowie. ę 
groźnym stanie przewiozło go de szpi-  — Widze. że z pana jest dobry ku- Pan S. został moclągnięty do odpo 
itala im, Prezydenta Mościckiego, plec — odparła mu z uśmiechem, — Do-'wiedzialności karnej. 


słowem firma „Samuel Weinberg" za- 
sługuje rzeczywiście na miano naj- 
szczęśliwszej. 
Właścicielami 
i S. Kassman. Adres: Piotrkowska 58. 


przy ulicy sę tri 


Żadnej fiji nie posiadamy. 


Podsłuchane 


Nauczyciel wylaśnia dzieciom w szkole! 
— Pomyślcie tylko, dzieci, że w Afryce Jest 


wielki, sześclokilometrowy obszar ziemi, na 
którym niema ani Jednej szkoły... Na' jaki cel 
powinniśmy więc zbierać pienłądze?,.. 
— By wyjechać do Afryki! — ryknęła cała 
klasa chórem. 
* 


Mayerowa zwraca się do chłopki na rynku: 

— lle kosztują jajka?... 

— Śwleże 280 mendel, a te nadtłuczorne 
2 złotem 

— Dajcie mi mendel świeżych I proszę je 
tokko nadiłuc... 


% 

Do kawiarni wchodzi Jakiś gość | nle zdel- 
mując palta; slada przy stoliku, poczem zablera 
slọ do czytanła gazet. Przegląda jedną gazetę, 
drugą, trzecią, sięga po tygodniki, miesięcz- 
niki... 

Kelner nie ma odwagi doń się zbliżyć, lecz 
wkońcu podchodzi | pyta: 

— Czem mogę panu służyć? 

Gość rzuca na kelnera groźne spojrzenie 
1 odpowiada! 

— Cóż to, znowu ml pan przeszkadza? |... 
Przecież dopiero wozoraj 
szklankę herbaty i zapłaciłem!... 

* 


Kolasiński po przybyciu do Pipidówki za- 


mieszkał w małym skromnym pokoiku, w któ- jąc sobie sprawę z*niepomyślnego stanu. 
elektrycznego światła. materjalnego przedstawicieli zawodu na 
Przy regulowaniu rachunku okazało słę, że za! uczycielskiego, zgodziły się na udziele- 
świece w clągu czterech dni policzono mu 42!nie dość znacznych nawet ulg. Oto wy- 


rym mie było nawet 


złote 50 groszy. 

— Jakto? — dziwi się Kolasiński. — Zaj 
cztery świeczki tyle pieniędzy?! 

Pokojówka, która przyniosła mu racin.1ek 
odpowlada na toi 

— Jak widzę, pan już zapomniał, że ja 
osobiście te świece gasiłam... 

* 


— Wyłaśnij mi pan, co to znaczy weksel? 

— Weksel? To bardzo proste. Przypuśćiny, 
że pan mi pożycza 100 złotych ł la panu wy- 
pisuję weksel na trzy miesiące. To znaczy, że 
w ciągu trzech miesięcy pan nie ma żadnego 
prawa — rozumie pan, żadnego prawa — żą- 
dać ode mnię z powrotem tych pieniędzy. Po- 
tem, gdy minęły już te trzy miesłące I nastą- | 
pił termin płatności weksla, wtedy pan ma juź, 
prawo żądać chociażby codzień... 


— 


Karnecic 


sari MIEJSKŁL 


ę premjera pełnej ciekawych 
Pó żyta, sztuki Jadoiena + 


wek bij 
kreuje znakomity artysta 
Teatru arodowego, jubilat Wojciech Brydziń- 
ski. Rola ta należy do najlepszych w przeboga- 
tym repertuarze mistrza, 
W czwartek i w piątek powtórzenia prem. 


jery. 
TEATR KAMERALNY. 

Dziś w środę íi w piątek ostatnie występy 
zyc Toana ichała Znicza, który harage 
ny s iera w przewybornej kom 
Franka „Interes z Ameryką", ? 


Jedyny występ Leona Wyrwicza, 

Jutro w czwartek o Kinga 9 wiecz raz 

jeden wystąpi w skos araog znakomi- 
ty aktor i bumorysta I 

odtwórca typów — Loda N 

w jedynym ewego rodzaju r 

olei salki i ew 


Wyrwicz, Świetny 
Wyrwicz — wystąpi 
asy jed humory- 
anA aije 
eatrów iMejsk 


TEATR POPULARNY. 


Dziś w środę, w czwartek i w piątek gorą- 
co przyjęta podczas wczorajszej premjery prze- 
zabawna komedja-wodewii W, Rapackiego „Ja 


tu rządzę”, 


TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
Piotrkowska 295. 

W sobotę i w niedzielę po ra ostatni wo- 
dewil w 4-ch aktach ze śpiewami i 
Krumłowekiego, muzyka St, Ekiera p t, „Białe 
Fartuszki”, — Ceny miejsc: 1.50 gr. 1.75 śr. 
50 gr. i 30 gr do nabycia w kasie teatru. 


DZISIEJSZY POŻEGNALNY KONCERT 
CHENKINA. 


tańcami K 


Dziś w środę, dnia 6-go b. m, odbedzie się 
w sali Filharmonii pożegnalny koncert fenome- 


nalnego artysty Wiktora Chenkina, który we 


wszystkich miastach Polski budzi obecnie nie- 
bywałą sensację, Wiktor Chenkin wykona dzś 
bogaty program, złożony z 25-ciu najlepszych 
pieśni w pięknych oryśinalnych kostjumach. — 
Znakomity artysta przybył już do naszego mia- 
sta, Prze fortenienie zasiedzie dyr. Teodor Ry- 
stok o godz, 9-ej wiecx 


iler, — Por 


wypiłem u pana przy takich zarobkach wyjazd na urlop 


Dźwiękowy Teatr zawietlny 


| „GASINO”. 
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Dziś I DNI N. 


Log = iza L ry rywali 
Europę p.t 


Jej Ehłonczyk 


100 PROC „DZWIEKOWIEC MÓWIO- 
CZESKU, 


Potęga sai maki i piekło udręczeń, 
przez które brnie porzucona przez mę- 
ża żona i matka  Orgja pijacka, życie 
lokalu nocnego. Obława policji obycza- 
jowej, — Epizod w domu noclegowym 
To ogniwa silnego dramatu, ujęte pla- 
stycznie, niekiedy aż bolesne w reali. 


stycznem zacięciu 
Magda Sonia, 


3 ASY: 


Bogusław Samborski 
Marja Malicka 


Adam Brodzisz 


'w najpotężniejszym filmie pol- 
skim sezonu bieżącego 


W rolach głównych 
8-letni Jaś Feber (jej syn) oraz Jaro- 
sław Kocian, słynny skrzypek czeski. 

Nadprogram: MICKY NA ARE 
prera ryvunkowa i aktualności laa? 


Początek arano w a 
powszednie o godz 4,30 
niedziele poranki o godz, 12—3 po p 


Uigi w uzdrowiskach 


dia mawczycieli szkół powszechnych 


Po wprowadzeniu 15 proc. zniżki nie 1 i III do 10 zł., w sezonie Il-im — 
pensyj urzędniczych lwia część nauczy do 12 zł. 
cieli szkół powszechnych zarabia do Iwonicz. Dla członków związku i ich 
200 złotych miesięcznie. Oczywiście, że rodzin 25 proc. zniżki opłat kąpielowych 
jwe wszystkich trzech sezonach i 20 
PO zniżki ceny mieszkań w sezonie 


Rabka. żuczyseie. korzystają z 30 
proc. zniżki opłat kąpielowych i za za- 
biegi kuracyjne. 

Szczawnica. 50 proc. zniżki taksy 
kuracyjnej i 25 proc. — za zabiegi ku- 
racyjne. 

Truskawiec. 50 proc. zniżki taksy 
kuracyjnej. Wszelkich innych zniżek u- 
dziela zarząd uzdrowiska indywidualnie. 
ku nauczycielskiego taksa kuracyjna stów. _ Przyjmuje członków 
wynosi 6 zł. Ceny kąpieli za okazaniem związku na warunkach ulgowych w cza 

legitymacyj członkowskich zniżone o sie od l-go marca do l-go maja i od 
50 proc. Ceny w pensjonatach WYNOSZĄ | 1-go września do 15-go grudnia, t.j. za 
od 12 do 16 złotych. Rodziny członków ;ryczałtową opłatą w. kwocie 280 zł. za 
związku nie korzystają ,z ulg. pobyt ; trzytygodniowy, „względnie 370 


byłby niemożliwy, gdyby nauczyciele 
nie korzystali z pewnych ulg. 
Zarządy uzdrowisk krajowych, zda- 


kaz miejscowości, w których nauczy- 
(Es korzystają ze zniżek różnych 0- 
płat: 

Busko - Zdrój. Dla członków związ- 


Ciechocinek. Z ulgowych opłat za za złotych za pobyt czterotygodniowy. W 


biegi lecznicze korzystają tylko osoby, 
A AAG w świadectwa niezamożno- 
c 

Inowrocław. Nauczyciele otrzymują 
50 proc. zniżki od taksy kuracyjnej i 25 


| proc. za wszelkie kąpiele i zabiegi kura- | 


cyjne. Utrzymanie jednej osoby w sezo- 


| kwocie. tej mieszczą się koszta mieszka 
nia, utrzymania, kąpieli mineralnych i 
borowinowych w ilości, wskazanej 
przez lekarza, taksy zdrojowej, wszel- 
kich opłat i podatków nbsługi i przewo- 
zu bagażu. 


Hallo? Tu radjo? ,.. 


PROGRAM ROZGŁOŚNI. ŁÓDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA“, 
ŚRODĄ, dnia 6-go maja, 

Godz 11.58—1205: Sygnał czasu z War- 
jszawy i hejnał z Wieży Marjackiej w Krakowie, 
12.05—13 15: Muzyka z płyt gara ork fir- 
my A, Klingbeil Piotrkowska Nr, 160 13.15— 
13.25: Odczytanie programu dziennego i a e 
tuar teatrów i ka, 13,25—1450. Przerwa 14.50 
15.15, Radjokronika — wygłosi dr, Marjan Stę- 
powski (tr z W-wy). 15.30—15 50: Odczyt dla 
maturzystów p. t „Zakończenie wojny śŚwiato- 
wej i YE przez Polskę o AG Róg = 
wygod dr, Dipiński (tr, z Warszawy) 16.10 
16,15: Sae A r dla żeglugi i rybaków 16,15— 
16.45: Program dla Sa: 1) Ororen prof 
A, Janowskiego p. t, Fraygody bociana", 2) Li- ; 
sty od dzieci— omówi p. Wanda Tatarkiewica 
(tr. z Warszawy) 16,45—17 15: Muzyka z płyt 
$ramofonowych z W-wy 17. 15—17.40: „Dlacze- 
$o nie Bony robić złota" łosi inż, Z. 
Kacprowski (tr. zW-wy), 17 451845; Koncert | P 
popularny w wykonaniu ork P, Ra dyr, Jó- 
zefa Ozimińskiego  18,45—19,10: ozmaitości, 
1910—1925: Komunikat Izby Przemysłowo-Han- 
dlowej w Łodzi i odczytanie programu na dzień 
następny, 19.25—19.40: Muzyka z płyt gramofo- 
nowych, 19.40—19 35: Prasowy dziennik radiowy 
z Warszawy, 20—22 10: Transmisja koncertu mię- 
dzynarodowego z Londynu. 22 10—2225: „Wśród 
CEINA YZ OZ ATOG NIEDO E | 


POPIS SZKOŁY PLASTYKI PĄSZKÓWNY, 


W niedzielę, dnia 10-go maja o godzinie 
1.30 odbędzie się doroczny popis szkoły w Tea- 
trze Miejskim. Efek towną uwerturą, w kt 
tańczy 150 uczenic, otwiera szkoła swą = 
stą imprezę. | elek paruminutowe  leksje 
dzieci 4-letnich, starszych, wresza 
cie dorosłych si pu eż wślądnąć w 
system nauczania w s zkole, 

Repertuar tańców jest bardzo bogaty. Do- 


rosłe p wykonają: Pieśń  listopadową” 
czyli W. setną rocznicę powstania”, „A la ga- 
votte", „Express piccoło*, „Orient itd Dzieci 


odtańczą , Groteskę chi ska" 
retke dziecięcą 


Bilety są do nabycia w szkole, Gdańska 


í Poranek‘ ‘—ope- | St, 'Nawrota i 


książek” — = griega; TS wydawnictw 
Pat prof Mościcki (tr, z Warszawy) 22.25 
24: Komunikaty: Pat, meteorologiczny sporto- 
, policyjny oraz muzyka lekka i taneczna z 
arszawy, 
CZWARTEK, dnia 7-go maja, 
Godz, 1158—12,05: Sygnał czasu z Warsza- 
wy i hejnał z Wieży Mariackiej w Krakowie 
lą meteorologiczny, odczytanie progra: 


mu dziennego i repertuar teatrów i kin, 12,15 
12.35: Muzyka > płyt p koowzrch 12.35—14: 
Koncert Filh Warsz konaniu 

iłkomr- 


T Filh ad SR. Kazimierza 
Stamisławy Korwin - Szymanowskiej 
(ATA) Pyacława Kochańskiego (ksz) w pro- 
ramie utwory Karłowicza, Statkowskiego i 
zymanowskiego, 14—14.20 „Pech i szczęście" 
wygłosi p. M, Ankiewiczowa "te, z W-wy) 14.20 
—14 40; Przerwa 1440—1455: Koninikst Ligi 
Obrony Pòwietrznej i wyć zie transm, 
z mtz 14.55—15 15: O z Katowic 
„Dniestrem do ujścia Zbrucza* — wygłosi 
dł: K AK S 151530: Przerwa, 1530— 
15.50: Odczyt dla maturzystów WAŻ w prot 
Rosji za powstanie styczniowe” — 4: oi 
H Mościcki (tr, z my) 15 50—16,1 
dla maturzystów p, t. „JoJseph Conrad* — dozy 
pae prof. K. Górski (tr, z W-wy), 16.10—16 15: 
kat dla żeglugi i rybaków 14.15—17 15: 
try z płyt gramofonowych z WWW: 17 15 
40: Odczyt z Krakowa P. t, Wyobrażenie 
dzikiego o mojei osobowości i duszy" — wy- 
głosi dr. St. Żejmo-Żejmis, 1745—18.45; Kon- 
ij solistów Wykonawcy: Lucyna Szczepań- 
a (sopran), Bolesław Ginzburg (wiolonczela). 
i E Urstein (akomp.), Trans z Warszawy, 1845 
19.10: Rozmaitości, 19, Gary jęki Komunikat Iz- 
by Przem -Handi, w Łodzi i odczytanie progra- 
mu ma dzień auth OK ie zyska Odcz;t 
zorgamizowany egg i Zdrowotności Ma. 
gstratu m. Łodzi. ,, Wali z z dyłterytem: — wy- 
głosi dr Bronisław Knichowiecki. 19.40—19 55, 
Prasowy dziennik radjowy z Warszawy, 20— 
2.15: Feljeton p, t, „Z polowań wiosennych" 
waai J, Dylewski (tr. z W-wy). 20.15—20,30: 
Pogadanka radjotechniczna. 2030—21,30 Kon- 
cert muzyki e w wyk, ork, P R. pod dyr. 
Goldfedera (fort), Trans z 
eT 21 '30—22.15: Słuchowisko z Warsza- 
„Uciekła mi przepióreczka”, 22 15—2235:; 


Ne, 94, tel, 164-11, od godz 12—13 i 'od 17—%. Konea. solisty z Krakowa 2235—24; Komuni- 
a w dzień ponisu przy kasie teatru od godziny j 1 Pat; ~ z Oj r policyjn sportowy, 
9.ej rano. es mawyka lekka | taneczna. z Warszawy, 


(a AŚ 
Z za kulis filmu 


Jak się jabrycuje aźwięki? 


Synchronizacja filmów dźwiękowych 
podobnie jak radio wymaga szeregu 
tricków fonetycznych, które w swem za 
łożeniu są bardzo proste, a przytem bar 
dzo efektowne. 

Reżyserom filmowym wielkie usługi 
w tej dziedzinie oddają przyrządy go- 
spodarstwa domowego. 

Dla oddania naprzykład prawdziwe- 
go wrażenia burzy używa się za kulisa- 
mi całego kompleksu rondli, gwizdka o- 
raz blachy. Karabin maszynowy dosko- 
nale imituje żelazna linja oraz kawał bla 
chy, albo też zwykły młynek do kawy. 

Któżby pomyślał, że dla oddania na 
filmie emocjonujących dźwięków szyb- 
kiej jazdy konnej wystarczy użyć koszy 
ka z jabłkami? 

Szum deszczu zastępuje odpowied- 
nie, poruszenie elastycznym papierem. 

W ten sposób wszystkie dźwięki 
można sfabrykować w każdem atelier 
filmowem. 

Widz w kinie podobnie jak słuchacz 
radjówy nie widzi, co się dzieje za Kuli- 
sani atelier. 


Maurice Chevalier 
nie jest zadowolony ze swej pracy.. 


Maurice Chevalier - po  triumfalnym 
pobycie w Paryżu wrócił znowu do 
swej przybranej ojczyzny — Ameryki, 
gdzie nakręca nowy film p. t. „Uśmiech- 
nięty porucznik“: Będzie to jego piąty 
z rzędu film amerykański. W rozmowie 
z dziennikarzami Chevalier wyraził się 
następująco na: temat swej pracy arty- 
swa 

dybym, miał być. szczery, mu- 
salto Przyznać, że dotychczas ani ie- 
den z moich filmów ule przypadł mi do 
„gustu. Gdybym posiadał taki talent, jak 
Charlie Chaplin, wybierałbym sobie sce 
narjusze i partnerów oraz reżyserował 
bym swe obrazy, a wówczas miałbym 
prawdopodobnie większe zadowolenie 
ze swej pracy. Obecnie jestem, niestety, 
niewolnikiem scenariusza i muszę grać 
takie role, jakie mi narzuca właściciel 
wytwórni, co oczywiście nie daje mi 
żadnej satysfakcji. 


Nowiny 
filmowe i teatralne 


Pisma doniosły. przed kilku dniami 
ò samobójstwie byłej żony Izo Syma, 
pani Heleny Niemczewskiej. 
` Pani Niemczewska wyskoczyła z 
okna trzeciego piętra na bruk. ponosząc 
śmierć na miejscu. Jak wiadomo, była 
ona córką znakomitego malarza Julia- 
na Fałata, a po rozejściu sie z Symem, 
została żoną znanego. przemysłowca 
śląskiego p. Niemczewskiego. 


7 PIR) 
Anna May Wong gra obecnie tytuło 

wą rolę w filmie, osnutym na tle sztuki 

popularnego autora, APA Wallace'a. 


Znana aktorka filmowa Norma Shea- 
rer ma dwie siostry, występujące na sce 
nie i na ekranie., Pierwsza występuje 
pod pseudonimem Viola Dana, druga o- 
t|brała sobie PON Saile Mason. 


Olaf Storm, słvnnv oneiś amant fil- 
mowy, popełnił samobójstwo z powodu 
nedzy. . p 


Jeanette Mac Donald gra obecnie 
główną rolę w filmie p. t. „Piękna An- 
nabella*. 


ł 
KONCERT, 


Stowarzyszenie urzędników PpS: w 
Łodzi urządza dnia 7-g0 maja r b, o godzinie 


8,15 wieczorem w sali „Filharmonji przy ulicy 
Narutowicza Nr 20 wielki koncert, Udział bio- 
ra: bohaterski tenor opery warszawskiej Stani- 
sław Gruszczy: zńany skrzypek Stanisiaw 
Frydberg. oraz chór wspomnianego stowarzysze- 
nia i orkńćstra pod, bautą prof, K, Prosnaka, 
Przy fortepianie prof, Teodor Ryder, 

mę pizedsgrzedaż Biletów codziennie w cukier- 

omara przy arutowicza: Nr: 14, róg 
Pilwodakiego * 
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STRESZCZENIE POCZATKU POWIEŚCI. 


W variete „Alhambra“ zamordowany 
tal przemysłowiec warszawski Zygmunt 
iecki który przybył tam ze swą żoną. 

Podeirzenie pada na piekna tancerkę, Gizę 
Ordeńska. która podczas występu miała 
przy sobie broń. 
Ordeńska aresztowano i osadzono w wię 
maya Odmówiła ona udzielenia wszelkich 
grezna: E 

Śledztwo wykazało, że Rulecki siedział 
twarzą zwrócony. do sceny, natomiast zmarł 
od kuli. która uzodziła go w plecy. 

W tym samym czasie opinię publiczną 
źelektryzował ihny adek, a mianowicie 
samobójstwo kasjera nku Gospodarcze- 
go — Zvzmurta Liwskiego, który zdefraudo 
wal miliona złotych. Okazało się, że 

był krytycznego wieczoru w „Al- 
i starał sie o uzyskanie od Rulec 
czki na pokrycie zdetraudowanej 


y. j 
Obrony Ordeńskiel podejmuje się znany 

adwokat warszawski dr. Holz. który dobie- 

ra sobie do pomocy kierownika brygady 

detektywów tland Yardu. Edwina Bro- 

w: bawiącego przypadkowo w Warsza- 
e. ; re i 


Brown w sprytny sposób zwalnia Ordeń 
ską z wiezienia pod pretekstem choroby. 

Pewnei nocy po mrocznych zaułkach Po- 
wiśla bladził jakiś cień. 

Był to młodv mężczyzna, który znikł za 
bramą jndnej z odrapanych kamienic na 
Bugaju, W dusznef, zadymionej izbie czekali 
już nań dwaj mężczyźni. Między przyby- 
szem a domownikami powstaje sprzeczka, 
która zamienia się w walkę na noże.  Pod-. 
czas bójki wpada do izby. Brown, który po- 
CYWA MIOdZIERGE 050 20 Paw + 

Dr, Holz odrazu pożnaje owego młodzień- 
ca: jest to Barczak, który czyhał ma życie: 
pani Liwskiej z rozkazu swych kamratów. 

Brown udale sie.na bal do pałacu pani 
Ruleckiej. Przy pomocy narkotyku wpro- 
ian id ulecką w stan uśpienia | zabrał do 


(PB - bi tr 
‘Barczak poznaje odrazu Rulecka I stwier 
dza. że ona właśnie namówiła całą bandę 
do zgładzenia Liwskiej. Rulecka po odzy- 
skaniu przytomności mie chce nic powie- 
dzieć, wobec tego:detektyw wprowadza ją 
w trans hypnotyczny i w ten. sposób: wy 
doby? od niei przyznanie się do winy. Ru- 
iecka przyznaje, że chciała zamordować 
Liwska, za to. że zabrała jej męża, 

W międzyczasie rozpoczyna się proces 
są o zabójstwo Ruleckiego, Pierwszy w 
charskterze świadks zeż_>je właściciel Al- 
hambry, dyr. Majewski, 3 


Wreszcie przewodniczący zwraca się do 
oskarżonej, czy ma coś.do powiedzenia w 
ostatniem słowie, Oskarżona odpowiada, że 
p powiedzieć prawdę. n 

mutną wą opowieść Ordeńska rozpo- 
czyna od pobytu w lochach bolszewickiego 
więzienia, dokąd wtrąconmo ją wraz z rodzi- 
cami, gdy miała 16 lat, r ; 


Ojċa jėj zamordowano, a ona po wielu 
tarapatach przedostała się do Warszawy, 
gdzie rozpoczęla hulaszczy tryb życia. W 
krótkim czasie straciła wszystkie swe 
pieniądze i została członkinią bandy wła- 
WAY do której należał również Bar- 

Pewnej nocy © ieg "mieszkania, do 
którego się zakra w celu dokonania wła- 
mania, przylapał Ją na gorącym uczynku. 

Owym właścicielem mieszkania był Ru- 
lecki, który zmusza Ordeńską do pozostania 
u niego. Ordeńska ucieka jednak po kilku 
miesiącach do Paryża, gdzie początkowo 
występuje Jako tancerka w podrzędnym te- 


atrayki wraz ze swym partnerem Richotem. 
ikońcu oskarżona przystępuje do zezna 
na > 


rze 


„temat tragicznego wieczoru w p 

Na tem kończą się notatki Holza, uję- 
te w barwną formę powleściową. Resz- 
tę zeznań ze względu na ich ważkość, 
podajemy według stenogramu sądowe- 
go: 


— | w w m z ë w ë — 


~ Napisał dla „Expressu“ JERZY BAK. 


Patrzał wprost na mnie... Poznałam 
ten wzrok.. O, jak dobrze znałam te 
świdrujące oczy, zimne, bezlitosne, u- 
piorne... Jak on patrzał na mnie!... Każ- 
de drgnienie jego twarzy mówiło, zda 
się: nareszcie mam cię, ptaszku!.. Aż 
nazbyt dobrze zrozumiałam co ma zna- 
czyć to okrutne spojrzenie jego stalo- 
wych OCZU... 

Miałam wrażenie, że nie ruszę się 
'z miejsca... Ręce i nogi zesztywniałly 
mi zupełnie... 


Rouge", który kilkakrotnie zachowywał 
się w mojej obecności w sposób nietak 
towny.. Richot nalegał, abym zerwa- 
ła wobec tego kontrakt i przeniosła się 
gdzieindziej.. Zależało mi na tem, aby 
go uspokoić i przyrzekłam mu, że tak u- 
czynię... Pozatem Richot musiał znowu 
wyjechać na odpoczynek, a z pieniędz- 
mi było w tym okresie nieco krucho. 

Lecz najważniejszy powód tkwił w 
czem innem... Chciałam się osobiście 
przekonać, czy przeszłość moja została 
już zupełnie zapomniana, czy mogę się Więc to nie był jego nekrolog... 
już pozbyć tej straszliwej niepewności, | Więc on żyje... On — który znał moją 
która prześladowała mnie od ucieczki ziprzeszłość, który potrafił się mścić jak 
Warszawy... ? nikt inny, on — największy mój wróg! 

Rulecki już nie żył.. Tak przynaj-| Wiedziałam na czem się to wszystko 
mniej przypuszczałam, opierając swe skończy. Zacznie mnie znowu szantażo- 
mniemanie na przeczytanym w gazecie | wać, a może nawet odrazu pójdzie do 
nekrologu... Kogoż więc mogłam stę o- policji i powie, że raz usiłowałam go o- 
bawiać?... W każdym razie postanowi- kraść, a drugi raz go okradłam... 
łam z początku nie wyjawiać swego naz. Wiedziałam napewno, że uczyni... 
wiska i zastrzegłam to sobie w kontrak-' Mówił mi to jego wzrok w ciągu tych 
cie. Majewski zgodził się na to... Richot kilku sekund, w czasie których patrzy- 
nie chciał mnie oczywiście puścić sa-,liśmy na siebie szeroko rozwartemi o0- 
mej i pojechał ze mną... czyma. 

Ordeńska przerwała na chwilę, przy! , Przysięgam wam, panowie sędzio- 
kładając chusteczkę do ust. Od kilku dni wie, że w tej chwili nie myślałam o so- 
przysłuchiwali się wszyscy zeznaniom bie. Zgodziłabym się pójść odrazu do 
oskarżonej, mimo to na ich twarzach wiezienia, ale chodziło mi o Richota. 
nie znać było zmęczenia, wręcz przeciw | Ten człowiek nie wytrzyma, zdawało 
nie — rozgorączkowane twarze i wzrok mi. się, tego strasznego ciosu... A poza- 
włepiony w twarz oskarżonej” świad: tem, gdyby Rulecki chciał się mścić na 
czył 0.coraz większem zainteresowaniu. prawdę, czy nie byłby to. koniec mego 
Holz był niemniej zaintrygowany od krótkiego szczęścia przy boku Richo- 
innych. Oskarżona zbliżyła się do końca ta? 
swej tragicznej spowiedzi. Teraz musia- 
ła odpowiedzieć na pytanie: zabiła, czy mogłam 
nie zabiła?... życiu. aby bez próby usunięcia 

— Przybyliśmy do Warszawy w Życiu, aby bez walki próby usunięcia 
przeddzień występu... Majewski przygo- „niebezpieczeństwa spaść znowu na dno 
tował już dla nas pokój... Ogarnęło mnie życia... I w tym momencie, gdy stałam 
jakieś dziwne rozrzewnienie na widok jeszcze przed kurtyną wśród huku okla- 
znanych ulic, które były świadkami ty- Sków, błysnęła mi w głowie szalona 
lu moich cierpień.. Czy marzyłam kie- myśl: 
dyś o tem, że wrócę po kilku latach do — Zabić got... 

Warszawy jako stynna wedetta pary- ., Rozchyliłam za sobą kurtynę I ucie- 
ska, o którą ubiegają się dyrektorzy kłam do garderoby. Teraz panowie ro- 
największych teatrów?.. Byłam oszo-|zumieją, dlaczego nie mogłam po raz 
łomiona i zarazem ogromnie szczęśli- | drugi wyjść na scenę, jakkolwiek Ma- 
wa... Postanowiliśmy, że następnego jewski posyłał po mnie inspicjenta... 

dnia po pierwszym występie Richot po-| , Nie mogłam... To było ponad moje 
jedzie do Otwocka... Potrzebne mu by-jSiły... Richot przyszedł do mnie pod- 
ły pieniądze na wyjazd. musiała sobie czas przerwy... Pytał czemu jestem ta- 
sprawić garnitur, zakupić kilka drobiaz- ka zdenerwowana... Powiedziałam mu... 
gów... W tym celu właśnie wzięłam za-| Prosił, abym się uspokoiła... Starałam 
raz po przyjeździe zaliczkę w sumie 1500 , się skupić myśli, ale to było tak trudno... 
złotych... O mym zamiarze zamordowania Ru- 

Pan przewodniczący zwrócił się do |leckiego nie powiedziałam mu ani sło- 
mnie z pytaniem, czy on ode mnie wy-|wa. Przypadkowo miałam w torebce re 
muszał te pieniądze... Nie, proszę Wy-| wolwer... Nosiłam go przy sobie bardzo 
sokiego Sądu... On nigdy nie wymuszał |rzadko, ale tym razem na moje nie- 
ode mnie pieniedzy... Sama mu dawa- |szczęście miałam go przy sobie... To o- 
tam... Gdybym mogła, oddałabym mu |statecznie zadecydowało... 
swe zdrowie, skarb najcenniejszy... MA A został prae 

SR 4. wą achwiała się na nogach, lecz po 
az WIARE Be EO chwili oparła się rękoma o barierę I cią- 

— Nigdy nie byłam tak bardzo szczę |Sneła dalej Gala szybciej: M się tylk 
Śliwa jak w dzień mego pierwszego i|. Pan prokurator omyl Się tyIKO 
ostatniego występu w „Alhambrze”... |CO do łednej rzeczy... Nie miałam dwuch 


i "|rewolwerów.. Taniec mój wymagał 
E we tą = rj moan dwuch rewolwerów, ale ja miałam tyl- 


większą wiarą w me sity.. Byłam już 
ROZDZIAŁ 


Tej jedynej, prawdziwej miłości nie 
pozbyć się tak łatwo!.. 


pewna, że przeszłość moja została daw 
no zapomniana... A o to mi przecież 
głównie chodziło... Richot czuł się tego 
wieczoru gorzej niż zwykle. radziłam 


ko jeden... 
Na sali powstało wielkie poruszenie. 
Prokurator podniósł głowę. 
— Tak... Przysięgam, że miałam tyl 
ko jeden rewolwer..  Manewrowałam 


nim w ten sposób, że podczas tańca prze - 


kładałam go z jednej ręki do drugiej, 


wskutek czego niektórym Świadkom mo * 


gło się wydawać, że miałam dwa rewol 
wery... Prawdą jest natomiast, że wyda- 
no mi z rekwizytorni dwa straszaki, któ 
re zostawiłam w garderobie na stole... 
To prawda... 

Nie wiem jak tańczyłam... Wszystko 
wirowało mi przed oczyma... Wszędzie 
widziałam tylko jego oczy... Oczy Ru- 
leckiego... Z za kulis, z widowni, ze 
ścian, z podłogi — zewsząd pełzały ku 
mnie jego zimne, bezlitosne, upiorne 


prowadzał mnie do szału... 

Boże, co to były za męki!... A 

Tańczyłam coraz wolniej, chcąc prze 
dłużyć ten numer, gdyż nie mogłam się 
zdobyć na ten stanowczy krok... Nie za 
stanawiałam się nad tem, że popełniam 
[morderstwo wobec licznych świad- 
‘ków... W tej chwili było mi już wszy- 
istko jedno, byleby się pozbyć tych sza- 
itańskich oczu... Starałam się nie patrzeć 
iw jego stronę, lecz mimowoli 
„mnie coś, by spojrzeć nań po raz ostat- 
ni... Zwróciłam głowę w jego stronę... 


PL Ten szyderczy wźrok do=-" 


: "Mówił coś do swej żony... Uśmie-- 


chał się... „Ja ją nauczę“ — myślał... 
„Jutro pójdę do policiji“... Do policji... 
Dobrze... pójdę do policji... ale przedtem 
muszę go zabić... Wyciągnęłam rękę... 
;Drżała... widziałam jak drżała... zbliża- 
Itam się do rampy... to trwało strasznie 
długo... jeszcze mógł uciec... schować 


się... dlaczego nie uciekł?... Dlaczego je-- 


szcze w tej ostatniej chwili patrzał na 
mnie swym szyderczym wzrokiem?... 

Nacisnęłam... padł strzał... a on jesz- 
cze żył!.. Widziałam go jeszcze żywe- 
go!... 

Kula trafiła w ścianę!... Chybiłam!... 
iNa sali popłoch... teraz zabiłabym go 
czemkolwiek.. wszystko jedno... nacis- 
nęłam po raz drugi... rewolwer zaciął 
|się.. nacisnęłam silniej... : 

Boże, jak to długo trwało... 

Cisza... 

Nie strzela... Więc on będzie żył?... 

Ta myśl doprowadzała mnie do sza- 
leństwa... Nacisnęłam po raz trzeci... nic 
nie pomogło... 

I nagle słyszę huk... Z innego miej- 
sca... z widowni... 

Rulecki pada na ziemię... Słyszę krzy 
ki... Więc ktoś strzelił do niego... Więc 
był ktoś, kto go nienawidził tak samo, 
jak ja... Więcej już nic mnie nie obcho- 
I dziło... 
| Rzuciłam 
| ziemie.. 
|  Oskarżona powiodła dokoła mętnym 
| wzrokiem i dodała na zakończenie: 
|  — Strzelałam do niego, ale go nle- 
,zabiłam... Przysięgam... 

— Przysięgam... ja go... nie zabiła... 


XXXXVIII. 


rewolwer 1 padłam na 


u mw HE aiei 


— Aż oto pewnego dnia zwrócił się mu więc, aby wcale nie wychodził z do 
do mnie pan Majewski, dyrektor „Alham mu... Nie usłuchał jednak mej rady i 
bry”, — cłągnęła dalej oskarżona. — Po przyszedł... Nie będę powtarzała zna- 
wiedział mi, że przyjechał wprost z'nych iuż wypadków podczas płerwszej 
Warszawy i że bardzo pragnąłby, abym części programu, wspomnę tylko. że ni- 
z nim pojechała na kilka gościnnych wy gdy nie widziałam tak rozentuzjazmo- 
stepów. Oczywiście, że nie chciałam po wanej publiczności. 
czątkowo 6 tem słyszeć. ale po kilku Pan prokurator miał rację: było wła- 
dniach zmieniłam swą decyzję... lśnie tak, jak on mówił. Pw'eckiego uj- 


Wpłynęły na to następujące przyczy rzałam po raz pierwszy, gdy wyszłam |. 


ny: przedewszystkiem  posprzeczałam przed kurtynę. Siedział przy stoliku zet 


sie z głównym dyrektorem „Mońlłn-.swą żoną. każ 


Warok. 


Przed dłuższą chwilę na sali pano-| A więc za godzinę sędziowie wyda- 
wała zupełna cisza. Nikt nie śmiał na-|dzą wyrok!.. Za godzinę sąd orzeknie, 
wet palcem ruszyć. Sędziowie siedzieli| czy Ordeńska zamordowała Ruleckie- 
jak przykuci do swych miejsc. Nawet gol... Kobiety nie ruszały się z miejsc. 
prokurator spuścił głowę, grzebiąc pal- | Niektóre miały jeszcze łzy w oczach, 
Faty aktach. Holz an łzy w Bre 
reszcie przewodniczący  podnłiós i z 
się. z fotelu i rzekł: (Dalszy ciąg jutro). 
s: Ogłaszam godzinną przerwę... 


kusiło ~- 


l 


Przebój sezonu! Najnowszy film! 
wspaniała 


PREMIERA! ZEL $ | aurice Chevalier... 
i | x | 44 


On jej czule szepcze w uszko... Gn to „złoty chłopak" MAURICE CHEVALIER 
Qna to śliczna IVONNA VALLEC Oboje grają role główne w wesołym przęboju sezonu filmowego. 
aa A. | MADE Eataa b E £BOŹE ABE ŻA A Ą a A A 


Początek seansów o godz. 4-ej ostatni o godz, 10.15 w sobotę i niedztelę o godz. 12-ej. Ceny miejsc na pierwsze seanse od zł. 1. na poran- 
kach po 75 gr. i po zł. 1. — Passepartout i bilety wolnego wejścia na przeciąg 6 dni n nieważne za wyjątkiem urzędowych (kolor czerwony) 


Boys veys Maurice Chevalier .... ssm Claudette Colbert 


w najwspanialszym arcydziele = chy osnutem według głośuej sztuki scenicznej Middletona i Thomasa p. t. 


DŹWIĘKOWY A 


POLLU | 
= DZIŚ —— E 
wielka premiera! ĝl 


“Symfonja piękna I prawdziwej rozkoszy 
Tens miejsc mie podwyższone. 


i; i : ń W EO j F 1-szy Dźwiękowy Kino - Teatr w EET TY a S TENE U TAAR m 
osób, wW , ciagu 40 drei dad 
w LUNIE ig 


Narutowicza 20 


DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 


— a tz A 1 |="mRIĘ ZE OEA G R a e a | —m ce 

t6 8 CLA [BI rL) zę Perła humoru! : 

© iP i Ep S SE Przepyszny, pelen beztroskiego hu- BĘ 

1 DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! $ moru, dźwiękowiec czeski z życia HH 

EADEESEE RH oto największy rekord powodzenial — Karty jubileuszowe ważne bez , 


a E e S O ograniczeń. — Sala specjalnie wentylowana. — Początek o g. 3,30 pp, 


wojskowego p. t 


LCL Flimarsaek | 


c (K. u K. FELDMARSCHALL). 

a Songa na „a Kikan Guo ać 
strja o, w którym na wzór rosyj- BA 
skiego "REWIZO: ZORA“ (Gogola) od- BĘ 
bywał inspekcię fałszywy marszałek. 


W roll -tytułowej: Najznakomitszy 
komik teatrów w Pradze czeskiej 
VLASTA B , który swą grą i 
mimiką osiągnął sławę, jaką cieszył 
się Max Linder. W roli prawdziwego 
marszałka Roda-Roda. 


Początek o godz. 4.15. — Do godz. 
i 6-ei ceny zniżone. > 


Wspaniałe arcydzieło dźwiękowe osnu 

te na tle hulaszczego życia I awantur 

miłosnych tm asd uroczej krainy 
upojnego tanga 


„WESOŁY 
MADRYT" 


Romans miłosny młodego markiza z ( 
ognistą pełną żywiołowej namiętności 
tancerką. — Role główne kreują: 
Ramon Novwarro, Dorothy Jordan. — 
ANA AZ dl AAA O sa adan 


PRZYJDŹ osobiście a przekonasz się — że naj- 
OP ESR znawcą dusz ludzkich jest 
W. PYFPFELLO. - Widzi przyszłość każdego 
lai 5 przeznaczenie, 


Jeżeli watos. lub_ cierpisz 
moralnie -- NAPISZ natych- 
miast imię, rok i datę urodze 
nia otrzymasz darmo analizę 
Swojego losu Życia. 


UWAGA! 
Zastępstwo na nadzwyczajnych 
warunkach odda bardzo poważna In- 
stytucja bankowa kilkunastu pilnym i 
uczciwym zastępcom. 
Najwyższa i sumiennie wypłacana | 
prowizja, Przyjętych zastępców ubez- 
pieczamy w Kasie Chorych. Po okre»! 
sie próbnym stała pensją. 
Zgłoszenia osobiste wraz z dowo- 
dami osobistymi przyjmuje nasz M 
spēktor p. M. FRISCH, w dniach: 
718 maja b, r. Łódź, Fotel Polonia 
od godz. 10-ej do 1-ej przedpołudniem 
l od godz. 3-ej do 5-ei popołudniu. 


Dr. med. 


Nadprogram: Świetna komedia dźwię- 
kowa p. t. „Precz z taksówkami'*. 


ge Niniejsze ogłoszenie 1 95 
groszy Naml pocztowemi załączyć na prze 
syłke. Adres: 
Wacław Pyffelfo, Warszawa, Bednarska 17. 
Przyjęcia osobiście cały dzień. 


enni iS NEY Zu TAE Si PORZE: 
Ceny miefsc popularne. Początek w 
dni powszednie 4.30, w soboty i nie- 
dziele o godzinie 1.30 po południu. 


R E | C [i 3 lazi JENON | ntkow 
li NOW ‘ki i 
RiGlazentit Ly Dairia H. Wołkowyski 
PAD? ONINO i őb i i l 
spacja prapona życ ul, k ZIANIE o tóg Tes Teana przeprowad a żę Cegielniana No 4 
Nie s <zyósię e eksperymentów elefon 185-49, wniej Cegielniana 36) 
A £ ze zdrowiem! Leczenie d atermią, Elektroterapia. Chor, skórne Specialista; eab Il. Piotrkowska 100 i elefon 21 16-90 
e Ni si nic i + TZE- r) 4 weneryczne |skórnych, wene 
SpA jera kę, ea AR Jay Południowa 28, tel. 201-93 Przyj. A prag iath draa mo-| ` (róg Pustej) pecjalista chorób skórnych 
= Od 8—11 rano i od 5—9 wiecz, i 71/,,—8 t/a w <zopłciowych. |przyjmuje w choro ba ed ch. Elektroterapja 
„DE EL A W niedziele od 9—1 pp. Leczenie światłem |bach skórnych i waj , Leczenie lampą kwarcową. 
Przyjmuje od g. 8-2 przed p.i od5 -9 


romieniami | nerycznych tylko 
Rosatgenallam kobiety i dzieci od]  wniedziele i święta od godz, 9—1 
„Dia pań oddzielna poczekalnia. 


e 
Za okazaniem niniejszego ogłoszenia każdy: 
otrzyma amulet = talizman — a takowy przy- 
nosi szczęście, powodzenie I wpływa na oto- 
czenie lub osobę kochaną. 


ka Także antvseptycznie spreparo wan Dr. t EJ 
Codi 991 Dn med wysoce ekonomiczny oddawna wy- 
Przyjmuje od 3—6 i od 8—9 wieczór dzielę i święta od przemiany materji 1 but. 7 zł, 3 but. 
dzielna poczekalnia weneryczne oddz. 170. 


to marka wypróbowana w ciąguj Dla nićzamożnych ceny lecznic, 
dziesiątków lat, e a a E S R ZZA d. 
pą kwarcową. |i do 3 i od 7 do 8 

Eiai od 8.30] pa południu. OK CZOSNKOWY 
Specjalista chorób skórnych 0 pp. od próbowany środek domowy przeciw 
Komunikacja autobusowa I wenerycznych Daana g alio do ES ws w nie- -HKalfreeht zwapnieniu żył i wszystkim chorobom 
h ai $—Pi J 0 Í p kó 0 W niedziele i święta od 11—2 po poł. | Specjalista chorób 10-1, Dla pań odjChor. skórne. | 18 zł. Dr. CASPARY & Co, Gdańsk, 

Piotrkowska 99 tel. 144-92| skórnych: 

Autobusy na powyższej linji odchodza do Piotr- ycd "NM wenerycznych. an ; Piotrkowska 10 | UBIORY meskie. damskie. obuwie, swe 


Dr. med. ; 

kowa o każdej pełnej godzinie począwszy od 8 try na wypłatę, Piotrkowska 37, III 

rano do 20 wieczór z Dworca Południowego F M. ROZENTAL Benene : hek cie. I pietro. o e T e 
przy ul. Wólczańskiej Nr. 232, dojazd tramwa- Elektroterapia. W niedziele i świę.| V 1° OZYCZAM suknie ślubnę oraz 
jam 14. Czas przejazdu 1 godz. 30 min, '  akuszer ginekolog Oddzielna poczeka Doktór 2 ea oi. t ae po cenis niskiej. Piatkowska 
09090000800009 il-go Listopada 19 (Konstantynowska) Ordynsie w teczel- | prawa, Oficyna. lip. 24 
223.34. przyjmuje od 4—6 po poł. Js „SANITAS* uj | 750 ZŁ. SKLEP, z urządzeniem na inie- 
Dr. med. Dr.med. | od i d Bezaey „POMOC, ; LEW OWi(J Śródmiejska s || res lub biuro. Piotrkowska 107, podwó 
= E_ kaj: żski Aiekkandrowuka 1. Dr, med oodz. od 2—3 pop .| Ze, Dozorca wskaże. 7 
ipo ic Z Niewia | Doktór (NEUMARK) torens | armea eeo eA, Umie irie 
specjalista chorób skórnych,we powrócił weneryczne ści i tłumaczenia. Prospekty. Informa-. 


HELLER 


nerycznych i moczopłciowych |specjalistn cho- I płciowe. 


Choroby skórne- 

Cegielniana No 7 | c6} skórnych Klin er weneryczne. lecze KOMIADIJSOWSKA [2 
atermią dia- 

(według sweet 2 Cegielniana 43)| į moczopłciowych = de E OK ISA 


Przyjmuje od g, 8—10 12—2 5—8 wil Andrzeja 5 raz lampę kwarc, 
nłedziele i i iwida od 9—1 Dła pań od Tel. ranja SPEC. CHOR. WENERYCZNYCH, MONIUSZKI 5 |Dla niezamożnych 


BRR" 

chor. skórne |> colna 22, godz. 16— 

ipaotr 3—4 POKOJE z kuchnia i więzi 
NAWROT 2 wygodami do oddania od zaraz, Śród 


Tel. 179-89. | mieiską 7, pop. of. ! piętro. tel. 136-13 
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o puhar Davisa. — Szczęśliwe zwycięstwo Czechów 
nad Hiszpanją.—Hecht i Menzel decydują ozwycięstwie 
(Korespondencja własna „£xpressu') 


Praga, dnia 3 maja. 

Dzięki miespodzianenu zwycięstwu 
Hechta nad Allonso w pierwszym dmiu 
zawodów, zdołała czeska reprezentcja 
tenisowa pokonać Hiszpanów w stosun- 
ku 3:2 a w ten sposób zaspokoić grę w 
dalszem kole. Czesi ając zno- 
bili opinji publicznej, która liczyła się z 
ich klęską, miłą niespodziankę. W na- 
stępnem kole gra Czechosłowacji z Gre 
cją. Spotkanie odbędzie się w Atenach. 
Jak wiadomo Grecja dostała się do dru 
giego koła dzięki semsacyjnemu zwy- 
cięstwu nad Austrią, 

odlug programu gler o puhar Da- 
visa zóstał w drugim dniu rozegrany 
double, który jak łatwo było zresztą do 
przewidzemia wygrali Hiszpanie cal- 
kiem gładko. 

Po przegraniu w pierwszym dniu 
obu singlów wzmocnił Hiszpanie swój 
double o tyle, że zamiast Saprissy grał 
z Maierem Allonso, 

Para ta przewyższała parę czeską 
pod każdym względem i zdobyła pierw- 
szy punkt  dla* Hiszpanii po krótkiej 
trzech setowej walce. Menzel wspania- 
ły singlista nie czuje się w double dob- 
rze i chociaż z Rohrerem jest dobrze 
zgrany, 
szość Hiszpanów. 

Pierwszy | trzeci set wygralł Hiszpa 


kartu. 
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| sadniczych części, mianowicie : 


iekklemi stosunkowo piłkami w glebi 

Żaden z graczy mie chce próbować 
szczęścia przy siatce, Allonso w pierw 
szym .secie jest lepszy od Maiera i za- 
służenie wygrywa 6:4. 

W drugim | trzecim seck gra fest 
szybsza, pełna temperamentu i efektow- 
nych momentów, wywołując co chwila 
burzę oklasków dla obu przeciwników. 
Menzel dobrze umieszczonemi piłkami 


zmusza Allonso do stałej blieganiny po 
całym korcie. Wspaniałe są zwłaszcza 
jego backhandy i driry, któremi zdoby= 
wa gam po gamie. Allonso nadaremmie 
stara się o zwycięstwo. Najtrudniejsze 
piłki wyłapuje Menzel, który był bez- 
względnie lepszym graczem. Bez trud 
wreszcie wygrywa trzeci set a tem sa- 
mem przechylił szalę zwycięstwa na 
stronę Czechosłowacji. 
Dr. Ma—um, 


z 
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Dzień sporiu w $abjanicach 


imponująca postawa sportowcóm środu św. Sio- 


rjana—Dekortacia dyr. 


FKannenóbecrga slois 


Krzyżem Zasługi 


Pabjanice, dnia 5 maja, 

Dorocznym zwyczajem z okazji 
Święta Narodowego w dniu 3 maja od- 
były się w Pabianicach imprezy sporto- 
we na boisku T. S. „Krusche I Ender" 1 
wypadły nadzwyczaj imponująco. 

Wspaniałą tą imprezę zaszczycił Pre 
zydent miasta Pabianic, p. Orłowski, 
starosta powiatu łaskiego, p. Wallas, 
oraz szereg osobistości z ciał państwo- 


(wych, komunalnych, szkolnictwa i spor 
przecież musiał uznać wyż- | towych. 


Impreza podzielona została na 5 za- 
lekka- 


nie bez zbytniego natężenia, jedynie w atletyka, gry sportowe, szermierka, za- 


drugim secie stawiali Czesi 


> zesi opór, który | paśnictwo i boks. 
Hiszpanie zdołali pokonać po krótkiej 


Nad całością zawo- 
dów czuwali p. dyr. Ryszard Kanenberg 


(KE) 34,92. i 

Skok w dal — panów: Rybak Wł z 
Kruschendera 5.99 m. 

Bieg pań przez płotki 80 m.: 1) Plu- 
cińska Z. (KE) czas 15.6. 

Bieg panów 3000 m.: 
(KE) 10.72.2. 

Sztafeta pań 4x60 m.: 
sztafeta Kruschendera 3.6. 

„Ształeta panów 4x100 m.: zwycięży 
ła sztafeta Kruschendera w czasie 48.6. 

Skok wwyż pań: mistrzyni Polski 
Janowska (Kruschender) zajmując l-e 
miejsce skacząc 1,3 5m. 

Gry sportowe: W hazenie walczyły 
drużyny Semiarium Nauczycielskiego I 
Gimnazjum im. Królowej Jadwigi. Zwy- 


Wojtowicz 


Zwyciężyła 


walce. Gra nie stała na wysokiem po-|| p. kpt. Stawicki, Sekretarzował pan |ciężyła drużyna Seminarjum w stosun- 


ziomie I była bardzo ospała. 


Przy stane 2:1 dla Czechosłowacji, 


przystąpiono 
wysprzedany 
tych rozgrywek. 

W pierwszej parze wystąpili prze- 


pay pięknej pogodzie, a 
ch miejscach do pozosta. 


ciwko sobie Maler (Hiszpanja) i Hecht, Maciejewski; boks pp. J 


(Czechosłowacja). 

Prawie o dwie głowy wyższy, zgrab 
ny, wspaniale zbudowany Hiszpan, zys- 
kał swoim rzutem I eleganckiem zacho- 
waniem się na korcie sympatię całej pu 
błiczności. 

Maty i ruchliwy Hecht grając z du- 
żą tremą popełniał szereg błędów umoż 
liwiając swemu przeciwnikowi zupełne 
owładnięcie kortu. Wobec silnych I 
szybikch serwiców Hiszpana był Hecht 
zupełnie bezsilny. Nie potrafil przytem 
wyzyskać słabego backandu Maiera, 

Hecht grał przeważnie w głębi cortu 
Maier zaś często szedł do siatki, gdzie 
dzięki swemu wzrostowi potrafił smat- 
chować nawet bardzo wysokie piłki. 
Pierwszy set wygrywa wprawdzie 
Hecht, ale następne trzy traci, a Maier 
zdobywa drugi punkt dla Hiszpanii, 

Przy stanie 2:2 wstępują na kort 
Menzel i Allonso. Obaj doświadczeni 
Daviscupowi gracze, grają bardzo 
ostrożnie, starając się poznać nawzajem 
Pierwszy set grają obaj przeciwnicy 


Kłys Z, W skład komisji sędziowskiej |ku 


wchodzili: lekka-atletvka pp. Szumiew- 


ski, Skwarka, prof. Czekay, 


4:3. 


W koszykówce żeńskiej: Pabjanic- 


Gielizak, |kle Stowarzyszenie Gimnastyczne zwy- 


Kun, Kłys; gry sportowe: pp. prof. Cze | cięża Seminarjum Nauczycielskie w sto 


kay i Kiełczewski; szermierka: 
sierżant Puchal, zapaśnictwo pp. Nowak 


arzembski, O. 
Landeck, Milsz i Nowak, 

Po przygotowaniu się zawodników 1 
zawodniczek do defilady — p. dyrektor. 
R. Kanenberg, za zasługi, położone nad! 
rozwoj spórtu wśród młodzieży fab- 
rycznej wogóle, a sportu polskiego w 
szczególności,  wdekorowany został 
przez p, starostę Wallasa złotym Krzy- 
żem Zasługi, poczem odbyła się defila- 
da zawodników, miła dla oka widzów. 

Wyniki osiągnięte przez zawodni- 
ków I zawodniczki podczas zawodów 
przedstawiają się następująco: 

Lekka-atletyka: bieg panów 100 m.: 
1) Nega Alfred (KE), 2)  Maszewski 
(Gimnazjum) 1.32. 

Bieg pań 60 m.: 1) Janowska Jadwi 
ga z Kruschendera (dawniej Sokół) w 
czasie 9,0. 

Bieg panów 800 m.: 1) miejsce zajął | 
Nagajczyk z KE w czasie 19,6. 

ok panów wwyż: 1) Sznajder (G. 
Śniadeckiego) 1,58 m. 

Rzut panów — dyskiem: 1) Miller 

Cz. (Gim. Śn.) 35.85 m., 4) Rybak Wł. 


egil awodów szermierczych W Pisztzanach 


meczu szermierczym Polska —|wygrał z Jungmanem 2:0, Z Podhalem | w 1-ej rundzie, 


p. st. | sunku 8:6, 


Koszykówka męska: Seminarjum 
Nauczycielskie zwycięża drużynę Soko- 
ła w stosunku 30:12. Pozatem Gimnaz- 
jum im. Śniadeckiego pobito drużynę 
Pabj. Stow. Gimn. w stosunku 34:24. 

Pokazy gimnastyczne zawodników 
Tow. Sport. Kruschendera I Pabjanickie 
go Stowarzyszenia Gimnastycznego wy 
padły świetnie, 

Walki na bagnety dały następujące 
rezultaty: l-sze iniejsce Kaleta Franci- 
szek (Zw. Strzel.) 13 pkt., 2) Przepiór- 
kowski Adam (Zw, Halerczyków) 12 p., 
a LEE Antoni (Zw. Halerczyków) 


Zananśictwo: w wadze koguciej wal- 
czył Falecki z KE z QGinclerem z Makka 
bi. Zasłużone zwycięstwo suplesem w 
2 minucie odnosi młody zawodnik KE, 

w wadze piórkowei spotkali się sta- 
rzy rywale Majer z Wimy, Łódź i Raź- 
niewski Zbigniew z Kruschendera, Jed- 
na z najładniejszych walk przynosi zwy 
cięstwo na punkty Majerowi. 

w wadze lekkiej zwyciestwo wal- 
coverem odnosi Rasała z iWdzewskiej 
Manufaktury, Łódź wskutek niestawie- 
mia się Zawadzkiego (Makkabi). 

waga średnia. Hince z Widz. Manufak 
tury kładzie w 8 minucie nieuważnego 
Sułata z KE. na łopatki. 

Boks: waga piórkowa: Gawin (Ge- 
yer, Łódź) zwycięża Kocika z KE. k. 
waga średnia: Maier 


o 


Czechosłowacja w Piszczanach dowia|1:2, z Tillem 1:2 i Kirschmanem 1:2.| (Geyer, Łódź) zwycięża Sadzaka z KE. 


dujemy się nowych szczegółów. 


Suski wygrał z Podhalem 2:1, TiHem 


na punkty, waga kogucia: Młody, lecz 


Zawody odbyły się tylko w dwuch|1:2, Kirschmanem 1:2 i Jungmanem 1:2 | świetny bokser. Młynarczyk z KE. zwy 


broniach, szpadzie i szabli. Rozegrano 
imprezę w parku miejskim na świeżem 
powietrzu, co było dla naszych zawo- 
dników nowością a przez dłuższy 
czas nie mogli się do tego przystoso- 


A zatem po naszej stronie wyróżnił 
Se Enone a po stronie czeskiej — 
ille. 
W szablach polacy wygrali 11:5. 
Nasi zawodnicy nie byli jeszcze u szczy 


cięża techn'cznem k. o. w 1-ej rundzie 
Herczala z KE. 

Warto zaznaczyć, że w przeddzień, 
t. j. dnia 2-go maja r. b. odbyły się za- 
wody strzeleckie z okazji święta Naro 


wać. To wpłynęło także na porażkę w tu formy» mimo to jednak odnosili za-|dowego oraz o państwową oznakę strze 


szpadzie, 
bo 7:8. Przy stanie 7:7 por. Saski prze 


zresztą bardzo minimalną.! 


służcny triumf. Pappe pokonał wszy- 
stkich czterech przeciwników, Segła 


lecką. 


Wszyscy zawodnicy, którzy zajęli 


grał z Kirschmanem 1:2 i to zadecy*, przegrał jedynie z Hildebrandem, Nycz 1-sze, 2-gie i trzecie miejsce w powyż- 


dowało o zwycięstwie czechów. 
Wyniki walk na szpady były nastę- 
pujące: Friedrich wygrał z Podhalem 


uległ Kleinowi i Beromonskiemu, 
Friedrich Hilklebrandowi i Kleinowi. 
Sędziowanie dopisało w zupełności, 


a. 


szych konkurenciach otrzymali nagro- 
dy w postaci żetonów. 
Godnym podkreślenia jest fakt, że 


2:1, a Tillen 2:2. z Kirschmanem 2:0 i podobnie jak i przyjęcie, niezwykle ser impreza zorganizowana była bez zarzu 


Jusgmanem 2:1. Szempliński wygrał z 
Kirschmanem 2:0, inż. Podhalem 


dr. Tillen 2:1 i Jungmanem 0:2. Segla 


1:2, | 


deczne. Zawodnicy nasi 
Domu Zdrojowego w Piszczanach. 


H. Liebsch. 


Bogata impreza 


bokserska w Łodzi 


W` dniu 14 maja t.j. w przyszły 
czwartek organizuje sekcja bokserska 
I. K. P. niezwykle bogatą imprezę bo- 
kserską, Poza całym szeregiem trafnie 
dobranych par łódzkich, sprowadza. Í. 
K. P. trzech bokserów „Makkabi* war- 
szawskiej a mianowicie: Głowackiego 
dla Chmielewskiego, Birencweiga dla 
Banasjaka i Garbarza dla Stahla I. Za- 
wody powyższe odbędą się w sali Tea- 
tru Popularnego. 


Koszykarze I hazenisfki 


rozpoczynają mistrzostwo 


W nadchodzącą niedzielę rozpoczyna 
ją się w Łodzi mistrzostwa klasy A w. 
koszykówce męskiej i hazenie. Tego- 
roczne spotkania zapowiadają się wy 
jątkowo interesująco ze względu na 
wyrównanie klasy, zarówno w koszy- 
kówce jak i hazenie. | 


Echa niesportowego 
czynu zawodnika 


W swoim czasie na jednem ze spot- 
kań w grach sportowych czynnv zawo- 
dnik drużyny „Zjednoczone“ Starosta 
dopuścił się czynnego znieważenia jé- 
dnego z członków zarządu Ł. O. Z. G. 
S. Sprawa ta była już dwukrotnie przed 
miotem obrad walnego zebrania i wre- 
szcie zarząd ŁOZGS na swem ostat- 
|niem posiedzeniu postanowił zdyskwa- 
NA Starostę do dnia 31 grudnia 
r. bież. 


Mistrzostwa Europy 


w szermierce. 

W Wiedniu w dniach od 26/5 do 4/6 
rozegrane zostaną mistrzostwa Europy 
w szermierce przy udziale Francji, Nie-- 
miec, Anglji, Węgier, Włoch. Belgji, Gre 
cji, Danji, Polski, Norwezji. Szwecji, 
Szwajcarii, Czechosłowacji i Jugosla- 
wji. Uczestnicy przyjęci będą przez pre 
zęsa Komitetu Olimpijskiego radcę 
Schmidta, ministra spraw wewnętrz- 
nych oraz obecni będą na przedstawie- 
niu galowem w Operze, 


Najbliższe spotkania 


O puhar „Expressu” 


W nadchodzącą sobotę rozegrane 
zostaną dalsze spotkania o puhar dru- 
żyn fabrycznych oraz „Expressu“. Od- 
będą się następujące spotkania: Geyer 
—WIMA j Zjednoczone — IKP. 


Pływacy z całej Polski 
na kursie pływackim w Łodzi 


Dowiadujemy się, że Okręgowy 
Ośrodek W. F. organizuje na basenie 
ŁKS-u kurs pływacki dla zawodników 
zaawansowanych. W kursie tym wez- 
mą udział zawodnicy z Krakowa, Lwo- 
wa. Torunia, Poznania i Łodzi. 


Reprezentacja Polski 
Północnej ustaloną 


Mir. Loth, kapitan zwiazku P. Z. P. 
N-u obecny był ubiegłej niedzieli na me 
czu piłkarskim Warta — ŁKS w Pozna 
niu i po tych zawodach ustalił skład 
reprezentacji Polski Północnei na mecz 
z Polską Południową, który rozegrany 
zostanie w nadchodząca niedzielę w 
Krakowie. Skład drużyny tei wyglą- 
da następująco: Swarczyński, Matyna 
(obaj z Legji), Bułanow (Polonia), Sza» 
ler (Legija), Wojciechowski (Warta), Jañ 
czyk (ŁKS), Rodojewski, Knicła (obaj z 
| Warty), Nawrot, Ciszewski, Wypijiew- 
ski (wszyscy z Legji). Skład reprezen- 
tacji Polski Południowej nie został je- 
szcze ustalony. 


W dniu 17 maja odbędą się w Łodzi 
zawody eliminacyjne, w różnych ga- 
łęziach sportu, celem wyeliminowania 


byli gośćmi tu. za co Komitetowi należy się zasłu- | zawodników na święto sportowe w Spa 
|żone uznanie. 


le. Eliminacja ta odbędzie się na boisku 
WKS ? 


«3 
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(O lalnua, Katastrofa tramnaiowa w fizymie |Prezydent Hoover zą 
S ; ) powszechnem roz- 


herenmode mn a 
Trzęsienie ziemi 


w Manchesterze 


Unieruchomienie wielu fabryk 
włókienniczych 

Londyn, 6 maja, 
(Telegram własny). 

W Manchester i okolicy odczuto dziś 
trzęsienie ziemi które wyrządziło znacz- 
ne straty. Kilkanaście kominów łabrycz- 
nych runęło, Wskutek powyższego wie- 
le fabryk włókienniczych zostało unieru 
chomionych. 

Komisja złożona z geologów stwier- 
dziła, iż przyczyną trzęsienia ziemi było 
obsunięcie się ziemi, 


Straty spowodowane trzęsieniem zie |- 


mi wynoszą 100 tysięcy tuntów angiel- 
skich. 


Zakrwawiony kolnierzyk 


naprowadził na trop mordercy 
Berlin, 6 maja, 
(Telegram własny), 

Policja śledcza zdołała całkowicie 
wyjaśnić mord popełniony na listonoszu 
pieniężnym. Morderca, jak wiadomo, po 
zostawił na miejscu zbrodni zakrwawio- 
ny kołnierzyk. Stwierdzono, w jednej z 
pralni ,że kołnierzyk ten należy do 
23-letniego Maurera Reinsa, W miesz- 
kaniu jego znaleziono rurkę ołowianą, 
podobna do tej, jaką znajdowała się na 
miejscu zbrodni. Reins od dnia popełnie 
nia morderstwa zbiegł w niewiadomym 
kierunku. 


I w Ameryce deficyt 
budżetowy 


Waszyngton, 6 maja. 
(Telegram własny) 

Sytuacja finansowa skarbu, amety- 
kańskiego przedstawia się bardzo nieko- 
rzystnie, 

Minister finansów oświadczył, iż de- 
ficyt budżetowy za rok bieżący wynosi 
878 miljonów dolarów. 

Deficyt ten ma być po przez 
wydanie długoterminowych gacji. 


Tragiczny wypadek 


samochodowy 


Paryż, 6 maja. 
(Telegram własny), 


Tragiczny wypadek samochodowy 
miał miejsce wpobliżu Bulon sur Mer 


Samochód w którym znajdował się 
kupiec, jego przyjaciel oraz 6-letni syn 
wpadł do kanału, Pasażerom nie udało 
się już wydostać z zamkniętego samo. 
chodu. Zatopiony samochód wraz ze 
zwłokami tragicznie zmarłych wydobyto 
dopiero po kilku godzinach. 


Olbrzymi pożar 
w Kanadzie 


Londyn, 6 maja. 
(Telegram własny). 

Z Queebeck (Kanada) donoszą, że 
wczoraj w godzinach  popołudniowysh 
wybuchł groźny pożar, który objął trzy 
budynki fabryczne. Płomienie przerzu- 
ciły się na dwa domy mieszkalne, które 
znajdowały się w pobliżu, Trzy iabryki 
oraz dwa domy mieszkalne spłonęły do- 
szczętnie. Pożar zdołano ugasić dopiero 
nad ranem, 
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Nieście pomoc 
neajibiedmiejszuyzm? 
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Joniec, Krupówki nr. 30; GDYNIA: ZZO OR Regia", tel. 19.02; 

tel. 31; E 


RADOM: ul. Żeromskiego ur. 23, 


Prenumerata: Z kosztami przesyłki pocztowej zł. 3 gr. 50 miesięcznie 


Za wydawcę | druk.: 


Na międzynarodowym zjeździe $ospo- 
> | |parczym w Waszyngtonie, wygłosił mo- 
wę prezydent Hoover, nawołując do po- 
wszechnego rozbrojenia. Tylko rozbro- 
jenie wszystkich państw zdaniem Hoo- 
vera może zmniejszyć wydatki państwo- 
we i umożliwić likwidację długów. 


Dymisia Księcia 
Siarfiem5óet$ 


W Rzymie miała miejsce w tych dniach poważna katastrofa tramwajowa, Dwa 
wozy, jadące z przeciwnej strony, wskutek złego nastawienia „weksla” zderzy- 
ły się z sobą i uległy zupełnemu rozbiciu 40 pasażerów zostało rannych. 


Nowe lotnisko w Niemctech 


——— 


E > 


Naczelny komendant austrjackiej Heim- 
wehry, książę Starhemberg podał się do 
W Monachjum nastąpiło w tych dniach otwarcie nowego wielkiego lotniska, z| dymisji. Zastępca jego dotąd jeszcze nie 
którego korzystać będą pasażerskie samoloty w komymikacji międzynarodowej. został wyznaczony, 


Sożar na berlińskim 
torze wyścigowym 


100-cie wynalazcy 
| mikrofonu 


W dniu 16 maja upływa 100 lat od chwì 
l narodzin wielkiego wynalazcy i polity- 
ka angielskiego profesora Dawida Hug- 
hesa. Prof, Hughes wsławił się między 
innemi wynalazkiem mikrofonu, który 
tak nieocenione usługi oddał przy reali- 
zacji wynalazków telefonu i radja, 


6 maja. 
Na wczorajszem posiedzeniu rady mi 
nistrów postanowiono zamianować sze- 
reg polityków na stanowiska dyplomaty 
czne zagranicą. Placówkę w Londynie 


Z niewiadomych dotąd przyczyn, na berlińskim torze wyścigowym, wybuchł po- 
żar, Trybuny i garderoba zawodników spłonęły doszczętnie, 


DAYTONA YYYY NNT ze a wieć koje de 
[efelelelele[elee/el2eelelelelelelelele s[e[e[e[e[010! [eee] wasztugłóńika de Mea śl 2 


ZAKOPANE: Walerjah 
TARNÓW: ulica Krakowska nr. 2; CZĘSTOCHOWA: Al. Panny Marii nr. 31, tel. 4-48; KALISZ: Złota ur. 14; 
ul. Sienkiewicza nr. 46, tel. 171; SKARŻYSKO: ul. Rżecka nr, 16, tel. 40; PIOTRKÓW TRYBUNALSKI: ulica Garncarska ir. 3. 


pas W tekście 50 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpalty); 

Ogłoszenia: , nekrologi 40 gr. za wiersz milim. Drobne: za słowo 15 groszy, 

maimniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy, naimniejsze zł. 1.20. 
A gay PZ 54 WA A YZ WC 
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